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liczba 6 i 7 w d, ora pan m je lk i , W dni , 
Hamburgu, Frankfurcie M o l m, Berlinie, Lipsko, 
Bazylei, Szwajoaiji i Wrooławin pp. Haasenstein 
& Vogłer, we Wiednia A. Oppeli1 , B. Moose, Bottsr 
i Spł., w Warszawie Bichman & F and 9;  Biuro 
anonsów w Pary tu  pułkownik £ >owsk’ > .tbourg 
Poissonier 32. Ogłoszenia przyjmuje Ajencja p. Ad. 
Ciborowskiego Bne Olement E Parts

Ogłoszenia przyjmuje się za opłata A ot. od mie caobjętoi 
jednf^r wiersza drobnym arakiem [petit)).

Listy z p; eniadzmi maja być przesyłane anko do Admi- 
niatf-oji 1 ietmUca Polskiego. I ity reklamacyjne 
uieopieoiętowane me podlegają opłacie.

Bzklaipy w rubryci ,N adetłanac 20  c t  od w ied za

Lwów 30. maja.

Znany jest czytelnikom naszym artykuł B i­
blioteki W a m  , o wewnętrznych sprawach austrja  
ckich i stosunku Koła polskiego do innych klu 
bów prawicy. Autor artyku łu , p. Bronisław 
Łoziński, reasumuje rezultaty soiuszu Polaków ze 
Słowianami i dochodzi do wniosku, że w przy­
m ierzu z dzisiejszą prawicą nie doczekamy się 
zadośćuczynienia najważniejszym potrzoDom 
kraju, a przeciwnie zawarłszy lojalną ugodę 
z lewicą moglibyśmy uzyskać bardzo ważne kon­
cesje, gdyż centraliści doszli już dawno do prze 
świadczenia, że w Galicji nie m ają własnych in­
teresów narodo .vych do bronienia i i  *g° P°wodu 
gotowi by byli nawet przyznać GaHcji takie s ta ­
nowisko, jakie zajmuje Kroacja wobec korony św 
Szczepana

Dotychczas byliśmy tak zajęci spra­
wami parlam entarnemi, że brakło nam czasu 
i miejsca na rozprawienie się z artykułem  Biblio­
teki Warszawskiej, który już dla tego powinien 
być omówiony, że autor artykułu ujął sprawę 
dość zręcznie i przedstawił pozorne korzyści 
proponowanego sojuszu, które mogłyby mu łatwo 
zjednać zwolenników.

Sojusz se Słowianam nie jestbyuajm niej . y- 
pływem sentymentalizmu, lecz wynikiem praw hi­
storycznych i wspólnych zasad. Nieszczęścem 
Polski było właśnie owo oderwanie i odłączenie 
się od innych Słowian W całe generacje wpajano 
w Polsce wstręt do Słowian, po części z powodu 
sympatji Czechów dla Rosji, a po części z powo­
du rządów policyjnych w Galicji, w których Czesi 
brali niegdyś udział. W łaśnie wstręt ten io  S ło­
wian oparł się na uczuciu, na seaty meutalizmie, 
w którym rozpływając się, z&pomnieiiśmy, żezbli 
żenie się do Słowian nakazuje nam interes wła­
sny, a sojusz z nimi zasadza się na wspólności 
interesów słowiańskich w ogóle. Tak samo jak  
miłość dla własnych ziomków, dla rodaków, nie 
jest opartą wyłącznie na nczuciu, ale i n a  współ 
ności jeżyka, myśli, zasad, wyobrażeń dążeń i in ­
teresów, tak  samo sojusz ze Słowianami polega 
na zbliżonych dążeniach , a kto wie czy cała 
przyszłość żywiołu polskiego nie zależy od zdro 
wego pojmowania i konsekwentnego trzym ania 
się tego sojuszu Pomagając szczerze do rzetelne­
go rozwoju poszczególnych szczepów słowiańskich, 
chronimy je równocześnie od dążeń rosyjsko-pau 
slawistycznych.

Ale i jako stronnictwu Dolitycznemn w monar- 
chji austrjackiej własny interes nakazuje nam ten 
sojusz, gdyż wszyscy Słowianie tak  samo jak  my 
dążą do rozszerzenia praw i swobód autonomi­
cznych w Anstrji.

Zapewne, że sojusz z klubami prawicy nie 
doprowadził dotąd do rezultatów pożądanych. Ale 
p. Łoziński powinien był zadać sobie pytanie, dla 
czego tan: się stało, a zamiast powtarzać akie 
pane argumenta. któremi od przeszło 20 la t po­
sługuje się stańczykowstwo krakowsk e i marne 
luctwo iwttwskie, powinien był dotrzeć do gruntu 
rzeczy. Byłby wtedy pozna! że wina leży prze- 
dewszystkiem w działaniu owej wychwalanej 
„unji zachowawczej*, w dziwnem zaślepieniu, 
lękliwości i nawykuieuiach pewnyc* przewódców 
Zachowując wiernie i szczerze sojusz ze  ̂ S .nwia 
nami, raczej nie potrzeba było poddawać się tak 
chętnie zachciankom reakcyjnym klubów Liechten- 
steina, lecz ^ połączeniu z 1 łubu czeskim 
(który wraz z nami ten sam błąd popełnił), na­
leżało opierać się dążeniom tej „unji zacho­
wawczej", która rej wodzi wśród prawicy. A j e ­
żeli p. Łoziński żali się na p. Lienbachera, to 
powinien był zadmć sobie pytanie, dlaczego  ̂ kon­
serwatyści nasi dążyli w Sejmie tak  energicznie 
do przeprowadzenia ngody indemnizacyjnej, sko 
ro wiedziano, że ugoda ta  jest dla kraju  nieko 
rzystną, i skoro z pewnością matem atyczną mo­

żna było obliczyć, że nie będzie do przeprow a­
dzenia, chyba na podstawie jeszcze większych z 
nassej strony ofiar

A z czyjej winy zaprowadzono w Gal cji tak 
niekorzystne podatki? Z czyjej winy ni< starano 
się o przeprowadzenie powziętej w Kole polskiem 
uchwały o upaństwowieniu kolei Północnej? Z czy­
jej winy przegrano sprawę decentralizacji kol-i 
państwowych ?

Otóż stało to się nie z winy Słowian sprzy­
mierzonych, nie z powodu przymierza Polaków 
ze Słowianami, lecz wskutek niezręcznej taktyki 
parlam entarnej, porzucenia program u autono­
micznego dla poszczególnych korzyści, których o- 
statecznie także nie uzyskane, naruszcie prze­
sądu, że za każdą cenę należy un;kać nawet czę­
ściowej zmiany gabinetu, chociaż słabość tegoż 
jest rzeczą aż nadto  znaną i wypływa ze słabości 
naszej i całej prawicy.

P. Łoziński mówi ciągle o m o d u s  v i v e n -  
d i ,  później zaś o s o j u s z u  z lewicą, jako o kom­
binacji, która potrzebuje tylko zezwolenia Pola- 
1 ów, aby s.ę stać faktem. Żkądże wie. że lew;ca 
przysta łaby  na taki sojusz? Czy lewica robiła 
kiedy takie propozycje? Dotąd czytano o tern 
tylko w luźnych artykułach dziennikarskich. Zdaje 
>się, że dążenia i wpływy poszczególnych stronnictw 
niemieckich nie są p. Łozińskiemu znane. Powi 
nien był wiedzieć, że t. z., umiarkowany biórokra- 
tyczny, konserwatywniejszj odcień lewicy (Chlu- 
mecky, Scharschm idt i szlachta niemiecka) jest 
nam na wskroś wrogi i nie przystałby na korni 
binację, któraDy zrobiła nowy wyłom w jednolitej 
organizacji państwa. A przecież przy zmianie ga­
binetu właśnie ten odcień dostałby się najłatwiej 
do steru, gdybyśmy zawarli sojusz z lewicą, a 
dostawszy się raz  do steru, raaroby się troszczył c 
uczynione nam obietnice. Tymczasem [Niemcy li- 
beralniejsi, demokraci, byliby zapewre chętni ta- 
k.em u sojuszowi, ale w obec usposobienia dworu 
je s t  niepodobieństwem, aby się dostaw do władzy.

Zresztą p. Łoziński wie dobrze, jak  z gruntu 
wstrętnem byłaby dla każdego olaka myśl 
uzyskanie korzyści, czy to m aterjainych, czy po 
litycznych , za cenę popełnienia po prosta zdrady 
w obec sprzymierzonych z nami pobratymców!

Dziwimy się więc mocno, że właśnie p. Łoziń­
ski. zwolennik .un ii zachowawcze*’ “ przemawia za 

..taką zmianą frontu. Wszak jes t to środek, pole­
cany przez naszych pseudo-demokratów tym cza­
sem, gdyby taka polityka propogawaną była w 
Kole polskiem, to z pewnością niktfjy się tej my­
śli nie sprzeciwił tak  stanowczo, jak  p. Grochol­
ski i jego bliżsi przyjaciele. Ciekawi jesteśmy 
wiedzieć. 4o którego kierunku p Łoziński się 
przyzna., j  , jeżeli przemawia za konserwatystami 
polskim’, a zarazem żąda postępowania dla tych 
konserwatystów na wskroś wstrętnego.

Szkoda — powtarzamy — że pan Łozińsk’’ 
nie zastan ow ił się  głębiej nad przyczynam i klęsk, 
przez Koło polskie doznanych, i nie m iał p4 ~agi 
przyznać, że małoduszność jago właś-ie przyja- 
jiół i postępowanie konserwatywnych przewódców, 
w znacznej części do tych klęsk się przy 
czyniło.

Według telegramu, jaki dziś otrzymaliśmy z 
Wiednia, m inisterstw a sprawiedliwości i spraw we­
wnętrznych zezwoliły na wyłączenie gminy Me 
duchy z okręgu sądu powiatowego w Bursztynie 
i starostwa rohatyńskiego, i przyłączenie jej do o- 
kręgu sądu powiatowego w Haliczu i starostwa
stanisławowskiego.

Wiadomo, że dyrekcja poczt i telegrafów we 
Lwowie odpowiadając na odezwę Wydziału k ra ­
jowego w sprawie poczt wiejskich, oświadczyła 
się z „otowośc.ą zakładania nowych stacyj poczto­
wych, jeżeli się tylko okaże ich potrzeba. Owoż

Wydział krajowy zawiadol iii o tern oświadczeniu dzie Angra Pcąuena. Pytanie tylko, jakie akf 
gal. dyrekcji poczt i telegrafów wszystkie Wy ten me, znaczenie. Niewątpliwie byłoby p rzed- 
działy Rad pov atowych wsywając je, aby wspo- wczesnem dowodzić, że państwo niemieckie bie- 
mnianej dyrekc;i wym eniły te  mier .c jwcści, gdzie rze w swe posiadanie posiadłości nabyte przez 
założenie stacyj pocztowych tyłoby pożącunem. L i i d e r i t z a

Sprawy zagraniczne.
Berlin 27. maja. Pomiędzy Niemcamia Anglją wy-i 

buchną1 dyplomatyczny zatarg o kawał ziem 
zamorskiej na zachodnio-południowem wybrzeżu 
Afryki, o Angra Pequenę. Bicmeuczyk Li i de-  
r t z przed czasem niedawnym zawinął do tej 
mało dotąd znanej zatoki, a przejęty myślą sze­
rzenia polityki kolonialne niemieckiej nabył
zatokę od dawniejszych jej właścicieli, i żeby 
miejsca nie zabrakło na dostatnią dla rodaków 
kolonię, nabył sporą przestrzeń ziemi w głąb 
kraju, wynoszącą według źródeł niemieckich 900 
mil kwadratowych rozległości. Z kim i za jaką 
cenę dobił targu  p. L i i d e r i t z .  nie możemy się 
nigdzie doczytać. Dosyć, że za nim pociągnęli 
już koloniści niemieccy, szerząc tam  wyłączne 
swe panowanie. To wzbudziło niepokój w sąsie­
dnich kupcach angielskich Wyprawili oni tedy 
z pośród s.ebie deputację do Londynu z wiado­
mością. co Angli zagraża ze strony niemieckiej 
i z żądaniem, żeby rząd Wielkiej ryt&nii ta t  ię 
położył wzrostowi niemieckiej posiadłości na tem 
wybrzeżu Afryki, na którem chyba panować wi­
nien jeden żywioł wyłącznie — angielski — Od 
depntacji kupców dostała się ta  kwestja przed 
forum Izby lordów. Dnia 1? bm. lord S i d m o u t h  
stawiał pytanie jak ieg j państwa sztandar 
powiewa nad Angia Peąueoa, a w dodatku nad 
drugą zatoką W alfishbay? Członek gabinetu 
i minister aolonij, lord D e r  b y  widocznie był 
w niejakim kłopocie, co odpowiedzieć i jak 
udo wodnic prawa angielskie do zajetej już 
przez Niemców kolonii. Mówił więc, że ju t  
na schyłku ubiegłego stulecia pewien kapitan an­
gielski dotknął stopą swoją tej zatoki 
i m ałą jej cząstk wziął w posiadanie. 
Mniejsza o to, żr póz-iej Anglja nie zrobiła ztąd 
żadnego dla siebie użytku, nie zaiudm ła zatoki, nie 
wcieliła Wyraźnie do swych kolonij. Dosyć na tem, 
że p ’erwszy tam stanął Anglik przed s ta  laty, a 
urugiem n.ewątphwem prawem pierwszeństwa 
Wielkiej B rytanii do Augra-Pequeny jest ;a wiel- 
k:ej v ag racja, że posiadłości je.i położone są 
w pobliżu Angra Pequeny, a co za morzami do­
tąd było bez pana a bfizkiem dzierżaw angiel- 
kich, jeśli ma uznać odtąd jakąś nad sobą w ła­

dzę z Europy, t"  już chyba tylko angielską. Że' 
tam od czasu pewnego de facto osiadła kolonia 
niemiecka, nie ma żadnego znaczenia. Więcej od­
powiedzieć nie uważał za stosowne lord D e r  b y, 
zwłaszcza, że toczą się rokowania w najlepsze 
pomiędzy rządem cesarza Wilhelma, a  królowej 
W iktorji; trzeba więc zaczekać na to, jak  one 
rozstrzygną kwestję sporną o Angra- Peąuenę.

Oczywista, że takie poglądy angielskiego m i­
n istra kolonij nie podobały się bynajmniej Niem­
com. Gorętsze dzienniki oburzyły Się niemało, a 
powściągliwsze uspokajają czytelników uwagą, że 
odpowiedź lorda jeszcze nie decyduje o rzeczy, 
że należy zaczeka cinrpliw 3 na wynik ostatecz­
ny wymiany not rządowych. „Przecież nie doj 
Izie do groźnego zatarga", piszą dzienniki urzę- 
lowe i półurzędowe. — Pomijając co piszą dzień- 
iki berlińskie, powtórzmy kilka słów z Weser 

Ztg., ja ;o tej, k tóra szczegółowo reprezentuje in- 
teresa Bremeńczyków, osobiście już złączonych 
z losem kolonii w Angra Peąuenr „Po tem co 
już od kilku tygodni pisano o zamysłach cesar­
skiego rządu, mówi Weser Z tg , zadziwić nie mo­
że nikogo wiadomość, że polecone jeneralnem u 
konsulowi niemieckiemu, drowi N a o h t i  g a l o w i ,  
zatknąć niemiecki sztandar w L i i d e r i t z a  osa-

Z, azd h i 8to*n czno- ł i t erack i imienia 
Jana Kochanowskiego w Krakowie

Pierwsze posiedzerie zagaił dnia 28. bm. o 
godzinie ł/a5. po południu sekretarz Akademii 
prof. St. T a r n o w s k i .  Obszerne przemówienie 
jego, pod względem myśli i formy bogate, podaje­
my w streszczeniu Gaz. K i akowskiej:

Hr. T a r n o w s k i  powitał w imienin kom ite­
tu  zgromadzonych uczestników i wyraził podzię 
kowanie serdeczne tym wszystk i, którzy do urzą 
dzenia i doprowadzenia do skntku zjazdu się przy­
czynili; w szczególności zaś podziękował prezy- 
djum Rady szkolnej za udzielenie urlopów nau­
czycielom szkół średnich, prezesowi Akademji za 
czynne i gorliwe poparcie całego projektn i dy ­
rektorowi Muzeum narodowego za urządzenie wy­
stawy zabytków z epoki Jan a  KochanowsLiego, 
która, jakkolwiek w zbyt krótkin czasie obmy­
ślona, aby mogła być zupełn.Jt odtw arza jednak 
w znacznej części jeduę epokę naszego wewnętrz 
nego życia, przez co oddać może znakomite usłu­
gi nauce i sztuce, a dodaje zjazdów, ozdoby i po­
wagi. Zjazd obecny —  mówił dalej prof. Tarnow­
ski—wynikał z życzę nia wyrażonego na kongresie 
historycznym imienia D ługosza i jest niejako do­
kończeniem i rozwinięciem tego ostatniego. Różni- 
jednak znaczna, a pierwsza zaraz nader bolesna. 
Wówczas w itał zgromadzonych ciepłem słowem 
Szujski, da iś nie ma go między n a m i d a l e j  sto 
sunki pod rząCem rosyjskim i pruskim , coraz 
cięższe i przykrzejsze, uniemożebniły przyjazd 
wielu z gorących zwolenników zjazdu. Zewsząd 
jednak nadchodziły do Kon tetu  listy pełne 
uznania dla jegc myśl. i gorącej chęci osobistego 
udziału. Osobistuści tak  poważne jak  Kraszewuki, 
L enartow .jz , Włodaim rz Siasowicz i ;i n n . po­
p a rli proiekt i iazdu ąłowem i caynenj B jje  
wprawdzie zgromadzenia obecnemc Jej ozc.qby, 
jaką m iał śjaąd pop._jdn tj. obecncści znakom i­
tych cudzoziemskich uczonych, dziwić się jed n a j 
tem a nie można, gdyż jeżeli za gr nicą zajmują 
się dość pilnie i troskliwie naszą I ‘i itorj g,.. tp  li­
te ra tu ra  nasza ma tylko w yjątkąęyęh zwolenni­
ków jak N itschm am .. Raiał Lóweraeld, którym się 
za to należy sym patyczne wspomnienie. W d a l­
szym ciąga swego przemówienia wykazywai prof. 
Tarnowsk znaczenie zjazdu dla lite ra tu ry  i hi- 
storji w nasżi m narodowem życiu. Patronem  p ier­
wszego takiego zebrat a był hist< ryk nauczyciel 
„m istrzyni życia * która uesy z przeszłości, jak  
tworzTĆ przyszłość. L itera tu ra  nasza m iała \ ar- 
wej historyka niż pcetę. jakby na znak, że tego 
nam więcej p o trzeb a ; ale po historyka słnsznie 
uczcić należy, poetę, bo eżeli historja jes t mi 
strzynią życia narodowego, a jego warunkiem 
polityka, to koroną est cywilizacja, a kwiatem 
jej najpiękniejszym poezja i sztusa. Wreszcie 
przedstawił mówca stanowisko i zasługi Kocha­
nowskiego i zakończył słowami Szujskiego o zna­
czeniu piśmiennictwa u nas.

Na propozycję komitetu wybrano następnie 
przez klamację biuro zjazdu, którego skład po­
daliśmy wczorai

P. J a r o c h o w s k i  obejmując prze­
wodnictwo, podziękował za zaszczytny wybór, 
przypisując go więcej prawom gościnności niżswo 
im zasługom i zagaił obrady, przypominając ko 
rzyści, jakie dla historji przyniósł zjazd Dłu- 
goszowy, wyrażając zarazem nadzieję , że po 
dobne rezultaty wypłyną dla 1'tera tu ry  z 
obecnego zgromadzenia, które będzie się- trzy ­

mać zasady, .ró b  coś powinien, a będzie co 
możi i*.

Sekretarz prof. P i ł a t  odczytał projekt r e ­
gulaminu obrad, ppczem zabrał głos p1 fąscr 
Bobrzyński, proponując, aby refera ty , k tóre po­
dług uchwał poprzedniego, zjazdu zostały wydru­
kowane i uczestnikom rozdane, przedkładano w 
porządkn chronologicznym podług epok, do k tó ­
rych się odnoszą, zostawiąj c ogólne na sam 
koniec.

Prof. Ł r s z c z k i e w i c z  odczytał kró tką 
rzecz o wystawie zabytków z epok. Sobieskiego, 
a dr. T o m k o w i c z  przedstawił pierwszy referat:
0 .potrzebie rozpatrzenia się w chórach kazań 
średniowiecznych zwłaszcza p a sy jry c h — jako ma- 
terjału  do odtworzenia zaginionej prawie lite 
ratnry dram atu kościelnego czyli misteriów w 
Potece*.

Nad tym  referatem  wywiązała się dłuższa a  
bardzo zajmująca dyskusji., w której głos zabie­
rali pp. Marjan S o k o ł o w s k i ,  ks. dr. R e i  
c z a r  , kg P o 1 k o w s k i, dr. B a le  i ko  w s k i, 
prof. Ł u s z c z k i e w i c z ,  hr. P r z e ź d z i  e c k i .  
M a t  u 8 i a k i referent, poczem przewodniczący 
zam knął posiedzenie.

Drugie posiedzenie kongresu rozpoczęło się 
wczoraj o godz. lOej rano.

Zdaw ał sprawę najprzód p ro f B o b r z y ń s k i ;  , 0  
rpuszerzeniu historji lite ra tu ry  polityczną) pol­
skiej w głąb średnich wieków.* Referen* rykazał, 
że historja iteratury  politycznej polskiej, wijin. 
się rozpocząć przynajmniej od końca XIV wieku 
z tym ważnym celem, aby wskazać, kiedy pewns 
myśl polityczna Zachodu poczęła u nas kiełkować
1 jakie wydała owoce. Poparł ważność swego re 
feratn prof. Bobrzyński kilkoma spostrzeżeniami 
z objawów l i te ra ta ^  politycznej XV wieka, W dy­
skusji nad tym przedmiotem zabrali gło< ni 
ks. prof. P e l c z a r ,  prof. 8 m o l k a ,  ks. prof. 
C h o t k c j w s k i  i prof. K a s  p a r e k ,  a  po Lońco- 
wem przemówienia referenta, w którem wyjaśnił 
jesapze niektóre wątpliwości, nastąpiło z kolei 
spr \.ozdaj .3 dr. P. - h m i e l o w s k i e g o :  „Jak 
należy traktow ać n tw jry  poezji Indowej ▼ h i­
storji lite) stary  po'skiej ?*

Dr. Chmielować wyjaśnił porody  z&jęcii <r>ę 
u nas oei ą Indową, upatrując je  w wpływie 
-  iaantyzmu i w pewnem narodowem pra, sien ią , 
aby Irkę w h ; *torj. lite ra tary , —rłassczi w je j 
dobie p r.ed ch n eśc iań sk ie j, stw oram i ladowemi 
zapełnić. Zajęcie się tą  poezją lodową napotkało 
ednak na trudności, których głów i cechą są  

zmiany, j_kie poeąja Indową w ciągu wieków ipo 
dwójnie prs s t ła  raz pod względem t  JŚci i lot 
my, a powtóre pod Względem różnic estetyczno 
literackich, tem ważniejszych, im trudniej iięhwy- 
cić ich genetyczna koięje. Zdaniem eferenta. ba­
danie 'ite ra ta ry  indow ej może raosej oddać usjui ‘ 
histoiji, an ileii sa r  jże l i te ra tn r r». W ywiązała 
się nm< tym -eferatena ożywiona d jjk u s ją , w kt< 
rej ucze-tniczyli pp.: prof. Ć w i k l i ń s k i  dr 

: » r n s ż ,  dr. B e ł c i k o w  k i ,  prof. S m o l k a ,  
K o l b e r j .  powitany oklaskami i ’' nn i.

Przyszedł z kdlei referaf p. B r C h ł „  b o  wą­
s k i e g o  : „Znaczenie różnic ieryto^jjJnych, tao- 
graficznych i t d , dla naukowego badat x  daiąjąw 
,;tera tnry  polskie,,.* Referent- uw ydatnił n a c z e l ­
nie zuac*ei_.e warunków fizycznych w -pływie 
odrębności terytorjalnych rozmaitych ziąn pol­
skich na roj. woj literatury t-rie rd zą i, że w tych 
wpływach szukać należy nęy.ej umiejętnej zasa 
w pracy nad dziejami piśmiennictwa. N ad r e f e ­
ratem  wywiązała się obszerna rożpi;§#a, w której 
wcięli udział prof. H a  b u r  a, prof, M o r a w ą k i ,  
p. S p a s c  i c z ,  jp rą lj B p h r a y ń a k i  i prof. 
T a  n o w  k i. Yszysc; niowcy pj-^yznali ż b»* 
daąii nad dziejami l i te ra tu ry , wjjyje hacz&u n- 
wągę i wrócić na znaczenie wpiywów, jakie .tkwią 
w iBdywibuąijzmie rozmaityc ziem polski ca, prze­
strzegał- j-dnak  przed pneceniai leju tych w pły-

„OGNIEM i MIECZEM."
(Dokońownie).

Ale los, który mu dozwolił spełnić ślub uczy­
niony, nie był równie łaskaw w spełnieniu słod­
kich serca nadziei. Podczas oblężenia Zbaraża 
obóz polski na nieustanne narażony szturmy i 
walki mordercze, w rozpaczliwem znajduj się 
położeniu. Męztwo i rycerski jenjusz ki ęci !e- 
remiego Wiśniowieckiego podtrzymuje dnoha w 
żołnierza, do nadludzkich niemal prowadzi wysi 
leń, ale wszystko to do pewnego tylko czasu — 
zbliża się nieochybna godzina klęski. Wyczerpały 
się prowianty, wyczerpała amunicji , wyczerpały 
siły żołnierza. Ciągnie wprawdzie na od^eer król 
Jan  Kazimierz z pospolitem ruszeniem , ale nie 
mając pewnych doniesień o star ie rzeczy ' pod 
Zbarażem, ociąga się w drodze i nie przybywa. 
Chodzi o t o , aby mu dać znad co się dzieje 
w Zbaraża, że ostatecznie klęska grozi co chwila 
i przyspieszyć pochód odsieczy. Zadanie to wszakże 
nadludzkie prawie, przemknąć się posluńcdwi z obo­
zu, otoczonego tak szczelnie kozaczą i tr ta rs l  ą  c ie r­
nią, że ptak się przemknąć nie zdoła. Poświęca­
jąc się e góry na  śmierć niemal pewną, podejmuje 
się te g o ‘Podbipięta * ów żołnierz tkliwego serca 
i dziewiczej skromność* w spri w»u potocznych, 
ale żelaznego c h a rak te ru , gdzie chodzi o honor 
rycerski lub usługę dla ojczyzny; I  ginie zacny 
Litwin w tej wyprawie, oskoczony przez Tatarów 
po morderczej walce, zasypany strzał tatarsuioh 
chmarą,- nu wielką radość pohańców i kozactwa, 
którym się nieraz dobrze dał w znaki.

Skrzetuski , którego przygód serdecznych 
dzieje tworzą osnowę powieści, typ szlachetności

i honoru rycerskiego, tudzież przeciwnik jego, 
rywal i  wróg zawz-ęty, Bohun, pomiędzy którymi 
rozgrywa się cały dram at powieściowy, są dwiema 
jeszcze wybitnemi jej postaciami. Bohun przed­
staw ia typ rycerza kozaka, o krwi gorące.,, od­
ważnego w boju, zaciekłego w zemście, niepoha- 
ino-unego w okrucieństw ie, a z tem wszystkie m 
nie !pozbawionego szlachetniejszych instynktów, 
w głębi duszy drzemiących, a objawiających się 
rzewńą, pnłną idealnej tkliwości m iłośc ią , k tóra 
stepowego .tabuna przetwarza w gołęh. i wobec 
ukochanfti j czyni go ślepo posłusznym tej, co po­
gardą odpłaca najczulszą miłość kozaka.

Powieść rozpoczyna się ucieczką Chmiel­
nickiego, gorejącego zemstą przeć: r Czaplińskie­
mu i szlachcie w ogóle, na Sicz, aby tam  uojgs 
nizować tę potęgę co widomym wybuchem jegc 
zemsty wnet zatrzęsie posadami Rzeczpospolitej 
i morzami krwi ją  zaleje. Chcąc o ile możności 
zażegnać burzę, wysyła książę Jerem , w posel­
stwie na Sicz do Chmielnickiego jednego z naj­
dzielniejszych rycerzy swej chorągwi nancernej 
Skrzetuskiego. Podzielając przygody te"0 poseł 
stwa poznajamia się czytelnik z całym światem 
Ukraińskim, z tą  scenerją, wpośród której przy 
gotowuje się i zkąd wybuchnie 8tn*sgUwa vata 
strofa dziejowa. Po drodze wstępujemy ze Skrze- 
tuskim na Kudak, mając sposobność przypatrze­
nia si^ szczegółowo tej twierdzy kresoi jj, m ają­
cej przeznaczenie trzym ania na wo zy Siczowego 
kozactwa. Dalej zapozni jemy się w samem jego 
gniaździe z tem  kozactwem na w.półdzikiem, 
rozpitem i rozpasanem, na które jeden  tylko 
Chmielnicki bystrością rozumu i ensrgją chara] t. 
ru - despotyczny wywiera urok. • W róćił -on w ła­
śnie od .Tatarów, i uzyskawiiy pożądane przy­
mierze, sprowadził Tuhaj beja a ordą, dyszącą 
I pragnieniem napadu na Polskę, żądzą łupów i j a ­
syru, które im Chmielnicki z góry, jako ich wła-

aność, w nagrodę zawartego sojuszu zapewnił. 
Jesteśmy świadkami Siczowego wiecu i rozpasa- 
nej zemsty kozaczej, której byłby uległ także 
wysłannik księc.a Jeremiego, Skrzetuski, gdyby 
go od śmierci nie był uwolnił C hm iuinicki, m a­
jący do powetowania mu dawny dług wdzięczno­
ści, gdy Skrzetuski przypadkowym zbiegiem oko­
liczności podczas ucieczki jego na Sicz ocalił mu 
życie, nie znając go wcale. Ponury, na tle 
Rembrandtowskiem, krwią polanem, śród barba­
rii; ńskiei pijackiej orgji, roztacza się wyrazistym 
nałożony kolorytem wizerunek kozaczej społeczno­
ści. Dalej następuje opis bitwy nad Żółtemi 
wodami, której przebieg przedstawiony z ta k ty ­
czną niemal ścisłością. Widzimy jak  na 
dłoni wszystkie ruchy wojsk obu. Po tym 
pierwszym dokonanym pogromie huragan pi 
pie dalej — sły^ym y straszliwe echa burzy, 
patrzymy na rozpisanie czerni na krew płynąc0 
potokami, na pojmanie httmanów w bitwie kor- 
suńskiej, na pochód księcia Jeiem iego z za 
Dniepru na ratunek zagrożonym okolicom, na 
zwycięztie jego bitwy, na dzikie okrucieństwa 
kozaczych czerni hord Tatarskich, co o g n  em  
i m i e c z e m ,  krwią i pustkow-em zapisały się na 
kartach dziejowych nieszczęśliwej Polski. W dal­
szym ciągu wypadków prowadź nas autor po 
śmierci W ładysława IV. do Warszbwy na' pole 
elekcyjne, gdzie obiór królem Jana Ka&imierza 
ODudza nadzieję zażegnania klęsl: okropnych. To­
warzyszymy w pełnej przygód i niebezp.eczeń- 
stwa drodze poselstwu nowoobranego kióla. wio­
zącemu buławę tts ńską i inne zobotob^zan..*
królewskie C nielj ickiemu, do najwyższego aż 
stopnia w bucu swą’ rozwielmołonemu. Tu na­
stępuje opis- spotkania i  przyjęci poselstwa kró - 
ewskiego przez Chmielnickiego i starszyznę ko­

zaczą. Sceny pełne upokorzenia i goryczy, które 
przenieść musieli posłowie, odmalowane tu  są

I żywcem — po mistrzowsku Pi zahaczcie ten 
zużyty wyraz, cle nie umiem znaleść dosadniej­
szego. A należałoby go powtarzać za każdą k a r ­
tą, bo z każdego tam  opisu, czy to widokow 
przyrody, czy bitew przebiega i mordów (jkropno- 
ści, czy innych najróżnorodniejszych scen, prze­
suwających się w ciągu powieści, tek a  tchnie 
praw da życia, biyność wyobraźni i bogactwo kg 
lory tu, ie  niepodobna byłoby może znaleść włn- 
ściwszegu ogólnikowego wyrazu, na określenie ta 
lentn autora i wartości dzieła.

Ustępstwa i łaski królewskie nie pr zejednały 
nieprzebłaganego w swej bucie i zajadłości 
Chmielnickiego. Nowy straszniejszy jeżeli można 
niż poprzednio wali się orkan na Polskę. Wię­
ksza część ostatniego tomu zajęta jest opiDem 
oblężenia Zbaraża skreślonym powreąciowp za 
wskazówkami znanego szkicu historycznego Ku­
bali. Podobnie jak w całym ągu powieści 
trzym a się au tor ściśle wątku dziejói-ogo, iak 
tu ta j w opisie oblężenia i bezusti mie podczas 
tegoż ponawianych walk i szturmów jest wiernym 
malarzem historycznych wypadków, a co zapisa­
ła  k ro n ik s , co przekazał, ś wic dek naoczny i od­
krył w zamierzchn p rts z ło śc i  uczony histeryk) 
to pod piórem powieściarza przedstawia się tu ­
taj otohr i one życiem w pełnym kolorycie 
prawdy.

Oboa historycznego obrazu snuje się w^tek 
Uwieści obe^iujący dzieje mjłości ! krzetuskiego 

"ku kniaziównie z rodu Kurcawiczów, bogata w 
dramatyczne kolizje, z powodu, że ręka sierocej 
kniazić *ny, prze- rodzinę jej przyobiecaną była 
dawniej już znienawidzonemu przez nią kozako­
wi BohunowL Obrazy i  zdarzenia przesuwają 
się i wikłają coraz ciekawszem pasmem. Zemsta 
zawiedzionego w nadziejach kozaka, spustoszenie 
siedaiby Knrcewiczów i wymordowanie całej ro ­

dziny, uratow anie kniaaiówny cudowne niemal, 
dzięki przebiegłości Z agoby i rąk  czerni koza­
czej, dalsze przygody pełń-j niebezpieczeństw 
wędrć 'ki, w ciągu której Zagłoba «  przebrania 
żebrajźem  n d ij j  się za kosaca lin u k r, a  Knia- 
ziówna za towarzyszące mu (Ało^ia, a  w końcu 
szczęśliwe przybycie do Barn, gidzie się róia- 
ziówna mniema jnż bezpieczną. — Następuje 
wzięcie Baru przes kozaków, skutk et czego n a ­
rzeczona Skrzotnwiego popada w rę°» Bohu na, 
który ją  przechowuje w; głębi ustronnego jaru , 
pod okiem zaufanej wiedźmy znaohorki, uprowa­
dzenie ztam tąd nwięziooej przez przyjaciół 
Skrzetuskiego, przygody tej nowej n ceczk i przed 
pogonią ta tarską , aż do pomyślnego rozwiązania 
rzeczy.

Ale je r dramal niłości wraz z ca łą  rozm ai­
tością kolizji, stanowi wł- iciwie drug ' plan obra­
zu. Sienkiewicz est malarzem h i s t o r y c z n y m  
w. w ielum  sty l-. Ua przebieg wypadków Spogląda 
okiem historpozofa i j rzez re  stawienie tychże sto - 
80wu obmyślane wyłuszcza tkwiąeą w nich k ie ­
rowi myśl czasu. Pobudki powodujące czyi 
nóśemmi am bitnego okrutnika' Chmielnickiego, ja a  
w: ogolę znaczenie i natura wojen kozackich Óu- 

ezy się tu  sam a przez się, przez ustawieni'» we 
własciwem świetle i artystyczne ugrupowanie toku 
zdarzeń wyjaśniona *est f  ytem Sienkiewicz do­
skonałym p .rtrecistą, posiada zty1 barwny i oży­
wiony, s radę powie^ciąrską zawsze ściśle do vrj- 
"ągań treści rr  stosowaną Przy tal ich zaletach 

U:.ieła nie dziw, że pubłtCŁncść się  mocno za- 
jęł_  p o t , ą  Sienkiewiczami ie  krytyka tak  wy- 
80^ °  oceniła.

W ładysław Zawadzki.



wów i  wprowadzeniem jednostronnej doktryny wi 
naukę, poczem przewodniczący Zjazdu p. J a r o -  
c h o w s k i  zam knął posiedzenie.

K R O N I K A

Nasze zdrojowiska.
IV.

Lwów dnia 30. maja.
Wiadomości osobiste. Ks. Stan. K o r z e n i o ­

w sk i, prob. kościoła P. M. Śnieżnej we Lwowie, 
mianowany został delegatem ordynarjatu do rady 
szkol, okręg., w miejsee ks. kan. A. Manasterskiego, 
który na prośbę uwolniony został od tego nrzędn. —

Ż y w i e n i e .  Zdrowy rosądek powiada, ż e  Ks. Jerzy C z a r t o r y s k i  wyjechał z Wiednia na 
jednym z najważniejszych czynników leczenia lub I dłuższy pobyt do Kokosowa w Ks. Poznańskiem
•  -  n ______ • 1 • .  * • Cl _ 1 ’ '1___I P  A ~ n r . 1 l  \ r n n T f . n ł l l  i n . r c U A .wzmocnienia jes t odpowiednie żywienie. Sądzićby I B- Arnulf N a w r a t i l ,  inspektor przemysłowy, wy 
więc wypadało, że zarządy naszych zdrojowisk I jochał do Wiednia na zjazd inspektorów, który się

• •  .  i  •  * I a A .  J > 1 a  O  Z 1_ —  _1   3  — -  - J------ —----  A A n ł w n l -najbaczniejszszą zwracają uwagę na restauracje, I odbędzie dma 31. bm. pod przewodnictwem central - 
że najpilniejzzem ich staraniem  jest zapewnić uego inspektora p. Migerki. Na zjeżdzie tym in-
choremu zdrowy, świeży i do stanu organizmu spektorowie poszczególnych krajów zdadzą sprawę ze 
zastosowany pokarm : mięso wyborowe, masło jak  swoich dotychczasowych czynności i otrzymają dalsze

W sprawie IV. Zjazdu lekarzy I przyrodników I Wilno 28. maja. Ban.: ziemski wystawia na
polskich donoszą pisma poznańskie, że wszyscy cillicytrcję za długi aż 35 majątków w mińskiej gu- 
uczestnicy, którzy zgłosili się o mieszkania, mają je bernii. Licytacja naznaczoną jest na 1. czerwca st. st.
przygotowane. W chwili przybycia do Poznania po- Najwięcej wystawiono na sprzedaż majątków w po­
wiadomią ich na kolei delegowani do przyjmowania wiecie rzeczyckim (8), następnie w mińskim (6), ihu-
gości o adresach rzeczonych mieszkań. Członkowie meńskim (5), bobrujskim (4), borysowskim (4), nowo-
wydziału będą mieli odznaki niebieskie, a delegaci grodzkim (2), słuckim (1) i mozyrskim (I).
białe.

Rosyjscy goście.
Bojany 25. maja. Dziś przybył na stację tutej- 

Czytamy w Gai Polskiej: I szą z Żuczki pierwszy pociąg kolei Czermowiecko-
Przed kilku dniami opuścili Czerniowce po dłuższym I Nowosielickiej. Ośm ładowanych wozów z ciężarem 
pobycie dwaj wyżsi oficerowie rosyjscy, mianowicie 80 ton przywlokła maleńka maszyna o 80 atmosfe-
pułkownik Michał Koprows„:ij i wicegubernator z Kiszy-1 rach (9 ton ciężaru), nosząca nazwę „Kehr’ dich!“ 
niewa A. Zubow. Celem ich odwidzin miała być tylko Otwarcie kolei dla rtgu.arnego ruchu nastąpi najnie-
chęć „prognłki8 po ziemi bukowińskiej. Przed tygo- zawodniej z końcem czerwca.

P. Kai. Ochockiego og. gn. 31et. , Zbrucz. 8 3} P.

dniem zamieszkał tu pułkownik rosyjski Ditmar. Biuro technlozne p. A b a k a n o w i c z a  i Sp

najlepsze, pieczywo doskonałe itd. Tymczasem instrukcje. — Rektorem politechniki wiedeńskiej na 
dzieje się przeciwnie. Chorzy są na łasce re s tau -Jr°k 1884/5 wybrany został prof. dr. Wilhelm T in  ter,
ra to ra  i nam mnóstwo wypadków, że goście ką-1 prorektorem radca rządowy prof. dr. B a u e r .  — 
pielowi opuszczali zakłady bardziej chorzy, niż I W Paryżu zmarł temi dniami hr. d’H a u s s o n v i l l e
przyjechali, zrujnowali sobie bowiem żołądki na I senator i akademik, w podeszłym wieku. Zmarły za 
szkaradnem jadle restauracyjnem . W m iastach | żywał szczerej sympatji dla wysokich zalet osobi
lepiej urządzonych ustanaw iają wszędzie chemików I stych i niepospolitej inteligencji, zarówno w szero 
urzędowych dla badania sprzedawanej żywności; I kich kołach ry tokracji francuskiej, jak i w obozii 
i  bardzo słusznie, do obowiązków bowiem w ł a d z y  republikańskim
należy troskliwość nad zdrowiem mieszkańców i •}■ iakób Bołoz Antoniewicz, były prezes kra
czuwanie nad oszustwami przekupniów. O ileż wię- kowskiego Sądu krajowego, zmarł wczoraj o godzinie 
cej władze powinne dozorować pokarmy w za- 2ej po południu w Karlsbadzie, dokąd wyjechał przed
kładach leczniczych! O tern jednakże n ik t u nas trzema tygodniami dla poratowania zdrowia. Gdy 
nie pom yślał: ani B ada zdrowia, ani właściciele, przed paru miesiącami ustępował z ważnego stano- 
ani lekarze zdrojowi, którzy tu i owdzie tylko wiska urzędowego, ś. p. Antoziewicz uczczony został
dozorują kuchnie restauracyjne. 1 istotnie wieleż I mnogiemi owacjami, na które w zupełności zasłużył 
razy dostaje się mięso nieświeże, wieleż razy po-1 dzięki wielkiej prawości swego charakteru. Był on
traw y są robione na podejrzanej jakości tłuszczu, bratem znanego poety Mikołaja Bołoz Antoniewicza 
lub na starem  maśle, co zdrowemu zaszkodzi, a autora „Anny Oświęcimównej". Jedna z jego s i . t r
cóż dopiero choremu 1 Podobnie też nad pieczy- poślubiona ś. p. gubernatorowi Wacławowi Zale 
wem nie m a żadnego dozoru. Mleko, dziś tak  skiemu, równie w literaturze jak w życiu publicznem
ogólnie przez lekarzy zalecane, roznoszą kobiety naszego kraju zasłużonemu, była matką dzisiejszego 
wiejskie po domach i sprzedają bardzo drogo, namiestnika Galicji; zmarła w zakonie. Ś. p Anto-
Ale że n ik t nie czuwa nad tą  sprzedażą, owo niewicz zostawił dwoje dzieci. Cześć jego pamięci.

szkodliwą. Zdarza się więc, że chory nie mogąc I Gerstman udali się do p. Z a l e s k i e j
zjeść źle zrobionych lub nieświeżych potraw  w 1ajeao u u u w u jb u  ruu uuai.Mayuii w . śb przyjęcie protektoratu nad kolonjami. P.
restauracji, zrażony dziwnym smakiem i zapachem namiegtnik "  serdeczną gotowością udzieliła swej

lub cukierni, pije i je, co jes t możliwe do zje­
dzenia lub wypicia, i w ten  sposób odbywa ku 
rację,

wiązać komitet dam, który zajmie się wysłaniem 
dziewcząt na wakacje; zaś dla przysporzenia komite 
towi funduszów urządzony będzie festyn. Wszystkie 
sprawy kolonij załatwia zarząd główny Towarzystwa

Rady Zdrowia i wszystkich władz, zarządów a 
nakoniec i lekarzy zdrojowych jest zaprowadze­
nie stałych przepisów i ścisłej kontroli nad wszel­
ką żywnością w zdrojowiskach.

adres dla wiadomości osób interesowanych. Przy osta 
tecznej organizacji wyprawy dziatwy młodocianej ko­
mitet zawezwie do pomocy nauczycieli i nauczycielki 
szkół lwowskich. Na kolonje ofiarował Wydział kra

Kuchnie restauracyjne powinne pozostawać I j0Wy joO złr., stowarzyszenie zaliczkowe urzędników 
pod surowym i nieustannym nadzorem lekarzy. I (Beamtenverein) 50 złr., a nadto obiegają listy skład-
Z dar żyło się nam słyszeć lekarza zdrojowego, że I ko we, których poparcie gorąco zalecamy, 
jedzenie w tej lub owej re s ta w ą ^ i jest bardzo 
dobre: „Ja tam  co dzień jadam 8. Wierzę temu, 
bo lekarzowi dawano najświeższe potrawy, ale co

Sokoł.8 Poświęcenie kamienia węgielnego pod 
salę Towarzystwa gimnastycznego „Sokoł* odbędzie

publiczność jeść musiała, to  rzecz inna. Nie prze- si° w niedziele o godzinie 12. w południe na miejscu
_ _  — _ f  ^ 1 -----------   m 1 < a  v .« m  A w A m ł A W M  1 M I  n  a  n  w n l r l  ń ł  1 T T  m asadzę, gdy powiem, że lekarz zdrojowy winien I bud°wy (róg ulic Zimorowicza i Ślusarskiej). _ Uro-

parę razy na dzień kuchnię zwidzać i to  dość I c*ys*°^ć tę rozpocznie kapela „Harmonii odegra- 
ściśle, badać ży-ność, masło itd . Należałoby I n|em stosownego marsza, poczem nastąpią przemówie-
przytem  zaprowadzić ^ikąś kontrolę nad wszel-1nia prezesa Towarzystwa i przedstawicieli innych 
kimi przekupniami, wiejskiemi kobietam i sprze-1wladz- Później odczytany i podpisany zostanie do-
dającem i mleko, nad pieczywem, napojami i t. d .  ku“ ®nt .pamiątkowy, a8 przy wmurowaniu tegoż od- 
P rzT  tej zposobności przytoczymy ważną oko- P™wi się nabożeństwo, podczas którego uproszony

r  ł  " U h ń z  T . n t n l *  oHórnawo nloDfS za ot AoAYirflna QQ UrO'liczność, podaną nam » ze wybornego znawcę ^  »L.ntni8 od6Piewa Pieśń s to so w an ą
naszych zdrojowisk i wszystkiego co się ich ty -1 ezystości.
czy. Jako jednę z przyczyn złego żywienia po Wydział uprasza członków Towarzystwa o wcze
daje on niedbalstwo czy iiiedołęztwo właścicieli sne ze^ran*e na miejscu budowy przed godziną 
dóbr graniczących ze zdrojowiskami. Nikomu z l a - w “iedąielę. Po odznaki zgłaszać się należy doU V U X  O  ** * U l i  M O  * V ł *  U J U  n  Z O I M S U ł i i  l a U  a  I _

nich nie przyjdzie na myśl, jakby mógł podwoić Handlu p. Krimera w hotelu Żorża.

Mody. Kwiaty wyrugowały pióra z balowych mające za zadanie roboty i przedsiębiorstwa z zakre 
strojów i noszone są w wielkiej obfitości i w rozma- 8« elektro-techniki, zostało otwarte w Warszawie, jak
i tych kształtach, szczególniej zaś jako treny spada- się o tern dowiadujemy z okólnika. Biuro to pozy 
iące na spódnicę, a często bardzo idą od ramienia skało reprezentację takich wyna’azców i fabrykantów

r  . .  . . .  -  .  I T l i j ________  T T - ł A l l r  3 -  T » _______skośnie przez stanik, a następnie dopiero spadając, I Jak Edisson, Kriżik, Barbier-Leclanchó, de Branville 
tworzą tren. Co do lekkich okrywek, tego konie- de Lalande, Chaperon, de Meritens, Carró i inni.
cznego dopełnienia spacerowych tualet, panuje nad- Holacy W Paryżu. Wiadomo, że rząd francuski
zwyczajna rozmaitość Młode osoby polnbiły szcze- pragnie na własność miejską zabrać różne szpitale 
gólniej lekkie, krótkie trykotowe kaftaniczki, tak kościoły, pomiędzy tymi także kościół Wniebowzięcia
zwane „Jersey’eB, przystrojone koronkami, frendzląINajśw. Panny Marji, w którym od lat wielu odbywa 
sznelową i t. p., albo też żakiety; fason to zgrabny, I się nabożeństwo dla Polaków.
wygodny i stosowny do każdąj tualety. Noszone też Polacy w Paryżu zamieszkali wystósosowali z
są jeszcze krótkie pelerynki namarszczone nad ra- tego powodu do p. Ferry, prezesa gabinetu francu- 
mieniem z aksamitu, pluszu, otomano, ale tej mody skiego, list, w którym oświadczają pomiędzy innemi
ładną nazwać niepodobna. Wizytki przedstawiają „Od lat 40 kościół Wniebowzięcia Najśw. Marji
największą rozmaitość, robić je można z wytłacza- Panny był świątynią, w której odbywało się nabo 
nego aksamitu, otomann i ciężkiej materji, skromniej- żeństwo dla emigracji polskiej Słowo Boże głoszono
sze zaś z „drap scleil8 lub kaszmiru; koronka i tam dla nas w języku ojczystym; tam odbywały się 
dżetowe pasmanterje, itanowią konieczne przystroję- nasze śluby, nasze chrzty i pogrzeby. Jest to jedyne
nie jednych i drugich. Fason zwyczajnie z tyłu krót- miejsce w stolicy, gdzie zdaje nan się , iż odnajdu 
szy wpada do figury, z przodu jest luźny i dłuższy, jemy miłą ojczyznę, Sami dostarczamy według mo
Oprócz tych strojnych okazyj, na słotę i do podróży żności środków na odprawianie nabożeństwa i utrzy- 
używane są płaszcze, ów najwygodniejszy z ubiorów, manie księdza Polaka, msgr. W i t k o w s k i e g o
Płaszcze podobne robią się zwykle długie po kostki, I którego Rzeczpospolita ozdobiła krzyżem honorowym 
z materjałów angielskich szarych, w niewyraźne pasy I za dzielne zachowanie się podczas oblężenia Paryża.
lub kraty, fasony ich są rozmaite, ogólny typ jednak Braterstwo dwóch narodów, Francji i Polski, ntwier- 
jest dołmanowy. Na zakończenie naszego przeglądu I dzone zostało tylekrotnie na polach walki — nie wy-
podajemy dwa opisy tualet spacerowych. Spódnica zldzierajcie nam tej świątyni.8
kaszmiru indyjskiego, koloru jasno kasztanowatego, Romantyczny wypadek, podobny do rycerskich
plisowana z przodu, z tyłu w wielkie fałdy spadające awantur średniowiecznych , odbył się w tych dniach 
prosto, bez żadnej draperji. Stanik żakietowy w tym w Thurles, w Irlandji: Do mieszkania bogatego dzier
samym cieniu co spódnica, tylko ciemniejszy z sukna I żawcy, nazwiskiem Hoyes który jest ojcem córki, od- 
Inb z aksamitu z stojącym kołnierzem, kapelnsz ze I znaczającej się niezwykłą urodą , wpadło 5 zamasko
słomki fantazyjnie mięssanej, ubrany rudą koronką i I wanych, uzbrojonych mężczyzn i zabrało pannę, gro- 
ciemno-kasztanowatemi piórami, bnciki kozłowe, ręka-1 jąc opierającym się rodzicom rewolwerami. Zawiodł-
wiczki duńskie w cieniu orzechowym, parasolka nie-1 gjy dziewczynę do jakiegoś opurtoszałego domu, za- 
warowa. Snknia z yoile ciemno- szara, z draperją i I żądali od niej, aby jediego z nich natychmiast sa-
upięciem haftowanem w drobne groszki, kolom „bor-1 ślubiła. Lecz groźby, nic nie pomogły. Panna oparła 
deau*, czarna wizytka materjalna z podszewką „bor-lgięf a upatrzywszy sobie dogodną chwilę, umknęła ze
dean“, kapotka koronkowa czarna z pelargonjami, I swojego więzienia i zdołała dostać się do najbliższe- 
kr.~ iowanemi czerwonemi, rękawiczki koloru sukni, I go posterunku żandarmskiego. Strażnicy udali się na
czarna parasolki z 
koronką.

„bordeau8, podszewka obszyta wskazane miejsce i przytrzymali czterech oryginał
nych przedsiębiorców romansowych. Piąty zaś znikł

Kośoi mamuta. Wiadomość podaną pod powyż- bez wieści.
szym tytułem Gan. Polska uzupełnia bliższemi szcze- Bakcylje... piwne. W ostatnim nnmerze tygo
gółami, jakie otrzymała od jednego z inżynierów bu- dnika Fur's Haus dr. Klaman z Luckenwalde zwraca 
dowy kolei Nowosielickiej. W marcu br. znaleziono I uwagę na okolicznność, która zapewne zainteresuje
w Lehuczeny-Teutului, w wykopie gó ry , leżącej na I wszystkich amatorów piwa. Zauważył on, iż w ku- 
lewym brzegu P ru tu , w głębokości Sch metrów pod I flach piwa płukanych wodą, ale niewymy wanych za
powierzchnią ziemi, w warstwie grubego szutru , na-1 pomocą kwasów niszczących substancje organiczne, 
stępujące kości mamuta; 1) jeden odłamek zę- tworzą się rodzaje grzybków j bakcyljów, zarówno
ba, tzw. wielkiego rębacza (kieł, Hauzahn), 70 centm. na dnie jak na spodzie pokrywki. Ztąd pochodzi izę- 
długości a 40 centm. grubości mający, który znajduje | stokroć, zdaniem dr. Kłamana, zły smak piwa a
się w posiadaniu inżyniera p. Klika z Nowosielicy; I kto wie ozy owe bakcylje nie są także powodem pi- 
2) ząb trzonowy całkowity, z koroną i korzeniami, I wnej zarazy, objawiającej się zbyt rozrosłą *nszą
wysokość jego wynosi 24 centm., osada zaś 14 centm, piwoszów i wydającą kwiat w zanadto zarumienio- 
posiada go p. Jiru sk i, leśniczy w Starej Żuczce; 3) nych nosach... Być też może, iż kiedyś jaki Pasteur

lub potroić swoje dochody, gdyby rozwinął trochę 
sprężystości i rozumiał swój własny interes.

Kolej transwersalna. Minister handlu, br. P in  o, 
przybył wczoraj o godzinie 12ej w południe na Pod

Nie wieleby wymagał wkładu, aby w gospo- górze pociągiem próbnym kolei transwersalnej
I A ćnrianim a T :. .  m n » nARAł 7  'R.n.riir Tinńftldarstw ie zaprowadzić produkcję środków odżyw Oświęcima. Towarzyszyli mu: poseł z Rady państwa

czych, które przemyślny i choć trochę pracowity I Klucki, szef sekcji Pusswald, radca dworu Wittek, 
właściciel kaw ałka ziemi mógłby na pewne zby- I radca rządowy Pichler i kilku innych urzędników z
wać w zdrojowiskach. Mleko, śmietanka, masło, ministerstwa handlu, a między nimi także syn mini 
cielęta, drób, warzywo wzzelkiego rodzaju, toż to I gtra skarbu, dr. Stanisław Dunajewski. Na dworcu
stały  ogromny dochód, bez ryzyka i bez potrzeby I powitali ministra: prezydent miasta Krakowa dr
 Z  1 •      1  * 1  _  *Ł  T \  — —A.     _  _  Ł        * L  _ _ I  V l 7  A ł  m a !  • A M r to A  r t  T  I > h « r  n a n d l  n l n a l  U  n t i a  n  n m n l r i  * i A n F A « r , Awielkiego kapitału. Dostawa zaś pewna i bez- Weigel, prezes Izby handlowej Baranowski, posłowie
pieczna żywności dobrej, przynosząc zyski pro-1 Zatorski i Zoll, następnie starosta Wielicki, bur- 
ducentowi, przyczyniłaby się do obniżenia cen w I mistrz miasta Podgórza i kilku obywateli z okolicy
zdrojowiskach, a taniość ściągałaby coraz większy I Następnie minister wyjechał pociągiem do Krakowa, 
napływ gości kąpielowych, coby znów zwiększało I zwidził wystawę Ko chanowskiego i wystawę Sztuk
zbyt produktów a  więc i rozkwit odpowiednio pięknych, poczem udał się do urzędu telegraficznego, 
urządzonego gospodarstwa wiejskiego. Za przy-1 *kąd doniósł cesarzowi, że wszystko znalazł w po-i i .  j   . • i_____  __   in  - i i ł n. nj u  Akj. aJ^ttI oIa n« łmiai _kładem  większego właściciela poszedłby i lud I rządku. Obiad odbył się na kolei, w którym, prócz 
wiejski i okolica w ogóle mogłaby w kilka la t  świty ministra, wzięli udział: prezydent Weigel, pre-
 — — * * 1  4 . f  f  I m a «i  D a  m a  n  A  n v n l » l  ł n  _...................... V n  r t l r i  1 7 a  A 1znacznie się podnieść. zes Baranowski, tudzież posłowie Klucki, Zatorski i

Ale w tern, jak  zawst.- i wszędzie, chciałoby I Zoll. Podczas obiadu nadszedł telegram od cesarza 
zię nic nie robić, a zarabiać m ajątki. Nie mogę z podziękowaniem za udzieloną mu przyjemną wia-
1 - 1  a * k A a A n t t A f «   — -—  -  —  _  1 .  U n  n <  a  1  — £  I J a i h a Ó i{ r » A  a Vi i  a  J  a  n a n i  a s a  m  m i o f o n  o  m i  z w r o t n i  H ntej sposobności pominąć, żeby nie przytoczyć, nie domość. Po obiedzie udał się minister z wizytami do 
odchodząc bardzo od przedmiotu, opowiadanego ks. biskupa Dunajewskiego, delegata hr. Badeniego
mi przed kilkoma dniami faktu. Pod większemlks. Windischgrfitza i prezydenta miasta. Wieczorem 
miastem założono mleczarnię na większą skalę. 10 godzinie 8 ej wyjechał minister do Wiednia,
Mleko, śm ietana, masło były dobre, znaleźli się p 0i a r. Wczoraj o godzinie wpół do 5ej po po-
szybko konsumenci i sprzedawano dziennie 5001 łudniu wybuchł ogień na dachn gontowym kamienicy 
htrow  mleka. Kierownik zakładu pozawierał z są- pod i, i . pray ulicy Krakowskiej. Wiadomość o wy-
siedniemi wioskami kontrasty i brał od nich hur-1 padku sygnalizowało biuro telefonowe, a straż po­
tem mleko, sprzedaw a olbrze i wszyscy mieli żarna miejska, tudzież straż ochotnicza, w kwadran-* *  1 r  p  i  ,  ,  ■ .  a  |  u i i o j O Ł n  ,  • I l U a l O a  U H  a O  U l / l i U b U l u n a y  TT d n u  U l  c t u

ładne dochodj. A że 7 oaKiem, więc i fanta- | 8je stłumiły pożar, który powstał z węgli wyrzuco--  j  -  u  ł  * *    0*0 o s a u m i t j  p u
zja szybko urosła, zabawi zię w pana i... odje-1 nych z żelazka w czasie prasowania bielizny na stry- 
chał ua 2 tygodnie na  święta, zostawiając przed- chu. Spaliła się tylko część dachu.
siębiontw o na łasce niefachowego spólnika. Świę 
ta  się zbliżmy, baby wiejskie zaczęły drożej

Rzecz naturalna, że sygnały pożarne zwołały
za się zo iuaiy , oaDy wiBJD“ To, ^  drożej na miejsce wypadku niezliczone tłumy. Przy tąj okazji 
sprzedawa nabiał, spolnik c c . -i. Jraau *r°bió organa policji dawnym trybem odznaczały się dzikiem 
m ąjątek^i podniosł cenę traktowaniem publiczności. N. p. młodego nauczyciela,
litrze. Wszyscy więksi konsumenci oświadczyli, że p ^  który na wezwanie aby się nstąpił, nie mógł, % i *  i .  .  .  i  71 a o '  I r "  i t i u r j '  i i a  W U o W a l i l t i  a lty  o i ę  u b l t j p j l ł ,  U l o  u l O g ł
brać po tak  wysokiej cenie nie bę ą. c zPrze-| tego uczynić z powodn napierającej masy ludzi, od- 
daży nagle ogromnie sp afia  i spolm a to I pr0wads0n0 wśród zgrai pauprów do policji. Wypu-
n r n n w  . TTI US l l O Wl A .  . - . . . .  .  *  *wanym dostawcom mleczarni napisał, że umowio 
nej liczby mleka nie potrzebuje. Ci polegając na 
kontraktach, wytoczyli już kilka procesów i pra 
wie pewną jes t rzeczą, że zakład dający pewne i 
wielkie zyski upadnie.

To jezt charakterystyka naszego przemysłu 
Wieleśmy zapomnieli, ale za to niczegośmy się 
nie nauczyli.

Zły stan  reztauracyj w zdrojowiskach ma 
także za przyczynę nierozwaga samychże chorych,
0 czem pomówimy w arty  .uliku zatytułowanym 
„Publiczność8. Na zakończenie powiemy, że ceny 
pożywienia są także bardzo wygórowane, a wszę­
dzie prawie wyżzze od zagranicznych, gdzie żuro­
wy produkt jes t droższy.

Do niektórych wód przywożą rodziny k u ­
charki własne, żeby uniknąć lichego jad ła  restau­
racyjnego. Nie potrzebuję dowodzić, o ile to  koszt 
pobytu zwiększa, a  przytem jaki kłopot z prowa­
dzeniem kuchni, z wożeniem naczynia stołowego
1 kuchennego, z poszukiwaniem wiktuałów! Jak  
troxkj o to  wszystko zgadza się z wymaganiami 
k u ra c ji! Proszę powiedzieć to  za granicą, że się 
u nas do wód wozi kucharki 1...

_________________  (C. d. n.)

porozrzucane i połamane kości górnej części nogi, z I wynajdzie sposób szczepienia tych zarazków i uwolni 
charakterystycznym, I ilistym kłnbem, średnica kłębu ludzkość od nieprzyjemnej otyłości! piwnej i od fiole-
mierzy 50 cnt*n., dalszych zaś kości 70 entm., szczą-1 towej barwy nosa. W każdym razie zanim to na- 
tki te Znajdują się u p. Rindla, inżyniera w Bojanach. I stąpi, pożądanem jest przestrzeganie czystości kufli

Wykaz Inspekcji dyrekcji policji Z d. 29. maja. 1 wymywanie ich ługiem i innemi substancjami gry- 
Skradziono w seminarjum męskiem p*«y ul. Kaleczej I z4cemi> »żeby bakcylje piwne zanadto się nie roz
przez wybicie okna z kancelarji pieczęć urzędową do I wielmożniały. 
laku, drngą do farby i nożyczki. — ZakwestjonowaHO 
n kilku aresztowanych złodziei 276 paczek tytonin 
na cygareta po 11 centów. — Znaleziono książkę 
wojskową Jana Kozłowskiego s Halicza z listem wy­
zwolenia Włodzimierza Kaczorowskiego, czeladnika 
stolarskiego z Halicza, i 2 małe kluczyki na łańcn 
szkn na ni. Trybuualskiej. — Zgubiono kartkę zast 
sa kładu zast. i kred. na srebrny zegarek.

Wyścigi konne we Lwowje. Spis koni miano 
wanych du 15. maja br. P  i ą t e k 13. czerwca br.

B i e g  I. Nagroda dam. 1) Bar. Adama Hey- 
dla kl. gn. 51et. „Fornarina" po Marschall od Protec- 
tion. 2) Majora hr. K. Auersperga wałach gn. 51et.
Hamar8 po Laneret od Hćlene-Triomphante. 3) P. 

Alfreda Garapicha kl. gn. pełnol. „Surema po Rent- 
meister od Emiliana. 4) P. Kaliksta Ochockiego kl.

Jaworów 28. maja. Przy odbytych dnia 12. bm. gn. płnl. „Preciosa8 po Złotolitym od Perły. 5) Por. 
wyborach do Rady powiatowej z większych posiadło- Fr. Briicknera kl. gn. 51et. „Metamorforza po Mo­
ści otrzymała się lista ostatniej Rady, a z urny wy- teor od Trawiaty.
borezej weszli w skład Rady: Eminowicz KajetauI B i e g  17 Nagroda Towarz, 700 zł. 1) Bar.
właściciel dóbr, Lewicki Henryk wł. d., Borowski Adama Heydla kl. gn. 51et. „Fornarina.8 9) Al?
Skarhek Józef wł. d., hr. Karnicki Michał wł. d., freda Mysłowsziego og. kasz. 31et. „Tabun8 po Young-
Rznchowski Dnnin Jan sędzia pow.. Konopka Jan Blinkhoolie od To-Ona. 3) Tegoż kl. gn. 31et. „Little- 
wł. d., Pawlikowski Engeninsz wł. d., dr. Balko Wła Mary8 po Tonng-Blinkhoolie od Ta*Owa 4) P Kai-
dysław wł. d. Ochockiego kl. gn. 41et. „Moonlight8 po Marschall od

Dnia 26. bm. przeprowadzono wybory do Wy- Pamiątki. 5) Tegoż kl. gn. 51et. „Giline“ po Mar 
działn tejże Rady. Przewodniczącym wybrany pono- schall od Alice.

Witołda Postruskiego og. kaszt. 6Iet. „Lightning8 po 
Cambnscan od To-Ona, cena 1000 zł.

B i e g  IY. Bieg koni pobitych (Beaten-Handi­
cap). (Mianować na płaca.)

B i e g  V. (Steepłe-chase) Myśliwski bieg sprze­
daży klubu jeździeckiego. Nagroda klubu 400 złr z 
dodatkiem nagroay Towarz. 300 zł. (razem 700 zł.) 
Dotychczas mianowali: 1) Majora hr. K. Auersperga 
wał. gn. 51et. „Hamar8, ceni 1000 zł. 2) Tegoż kl. 
gn. płnl. „Reseda8 po Salamander od Usglnckliche, 
cena 1000 złr. 3) Por. J .  Lehmana kl. gn. pełni. 
„Rózsa8, cena 600 zł. 4) Por. hr. F r. Schaffgotsche 
kl. gn. 41et. „Bestandig8, cena 1200 zł. 5) P. Alf. 
Mysłowskiego og. kaszt. 41et. „Kalandor8, cena 1500 
zł. 6) Rotm. K. ^acano cl. gn. płnl. „Edina8, cena 
1000 zł. 7) Por. Fr. Brucknera kl. gn. 51et. „Me­
tamorfoza8, cena 500 zł 8) Por. M. Lewickiego wał. 
gn. płnl. „Bisam8, cena 600 zł. 9) P. Witołda Po­
struskiego ogiei Kftjzt. 61etni „Lightning8, cena 
1000 złr.

Wiadomości literackie i artystyczne
Teatr. Dziś w piątek dnia 30. maja po raz 

dziewiętnasty: „Dom otwarty,8 komedja w 3 aktach 
Michała Bałuckiego.

Jutro w sobotę d. 31. maja po raz pierwszj 
Księżniczka Trebizondy,8 opera komiczna w 3 aktach 

Offenbacha.
Obrazy Mitejki, a mianowicie „Wernyhora8

{Kazanie Skargi8 i trzy portrety przybędą dziś do 
Poznania.

Ostatnia miłość ostatniego króla. Opowiadi 
nie his^.oryczne przea Michała J e z i e r s k i e g o .  
Kraków. 1884. Jest to dość słabo i pobieżnie skre­
ślony obrazek z życia Stanisława Augusta, przedsta­
wiający miłosny stosunek króla z jenerałową Gra­
bowską. Rzecz wiadoma, że kochliwy ten Antynons 
w koronie mial najfatalniejsze do wszystkiego szczę­
ście. Nie dawały mn spokoju piękne kobiety, goto­
wali zgubę uprzejmi sąsiedzi, koronę ściągali z gło­
wy właśni poddani — słowem wysilali się wszyscy, 
aby mn zatruwać dolce far niente w komnatach kró­
lewskich... Owoż ten fatalizm oparty, zda się, prze­
śladuje go nawet po śmierci. Żaden z w i e l k i c h  
aaszj ch królów nie nlega bowiem tak częstej i 
wszechstronnej analizie, jak właśnie nieszczęsny pan 
stolnik litewski.

Powołani i niepowołani historiografowie szperają 
po archiwach i bibliotekach, wertują stare pamiętniki, 
w które tak bogata porozbiorowa nasza epoka, i z 
pedanterją archeougów lnh przyrodników komentują 
każdy jego krok, każde spojrzenie rzucone na ładną 
kobietę. Grasuje doprawdy formalna manja obmawia- 

i poniżania tego biednego męczennika w pur­
purze.

Nasze autorki. Pod powyższym napisem zamie­
szcza warszawski Tygodnik Pou seechny w ostatnim 
swym nnmerze 13 portretów kobiecych, w piękną grn- 
pę ułożonych. Są to portrety żyjących autorek i lite­
ratek naszych. Areopag ten składają: Aleksandra 
Borkowska, Deotyma (Jadwiga Łasze lewaka), Sewe­
ryna Dnchińska (Pruszakowa), Anastazja hr. Dziedu - 
szycka, Raj ot (Helena Bogóskal, Marja Tlnicką, Ma- 
rja Konopnicki , T^alerja Marrenó-Morskowąłr Zofjją 
Mellerowa , Bibjanna Mopaczewska , Eliza Orzeszko­
wa, Felicja z Wasilewskich Boberska i Marja Zaleska 
Portrety odzu czają $ię rzeczywist m podobieństwem 

udatnem wykończeniem. Obok portretów umieszcza 
Tygodnik artykuł, streszczający działalność każdej z 
wymienionych autorek.

Kosmosu Zeszyt VI. za miesiąc maj zawiera : 
Wyciąg z protokołów posiedzeń polskiego towarzy­
stwa przyrodników im. Kopernika. (Treść odczytów 
prof. dra I. L Petelenza i dra Ż. Krówczyńskiego). 
Rozwój przewodów organów płciowych u owadów, 
przez J . Nnssbanma. O odpadania liści, przez J . Ole- 
skowa (c. d.). Mięczaki galicyjskie, przez J .  Bąkow- 
skiego (c. d.). O niektórych nowych teorjach w dzie­
dzinie fizyki kosmicznej, przez Fr. Tomaszewskiego. 
8 tudja geologiczne, przez dra W Szajnochę (dok.) 
Notatka naukowa Ę. Wal ter a Kronika naukowa 
przez R. Zubera, Br. Radziszewskiego i Fr. Tonią* 
szewskiego. Wiadomości bieżące.

Łowca8 nr. 6. wyszedł i zawiera: „Kilka po- 
strzeżeń 0 starożytnem myśliws^wie8 przez L. Sie- 
mieńskiego z Przeuodnika Myśliwca. „Spotkanie8 
przez K. hr. Wodzickiego (dok.). „Wyprawa ns 
głuszce8 przez Leopolda hr. Starzeńskiego. „Z do­
świadczeń myśliwskich8 opisał Józef Świrski. — 

Korespondencje8. „Kronika8,

Z izby sądowej.

wnie Adam Łncki na 24 głosujących 16 gł., zastępcą B i e g  m .  Nagroda cesarska I I  klasy 1000
Stanisław baron Hagen. Z grnpy gmin wiejskich wy- zł. 1) Bar. Adama Heydla kV kaszt. 31et „Cailad8 
brani Szczepan Truchin, a zastępcą ks. Hołodyński; po Reginald od Dywidendy. 2) P. Alfr. Mysłowskiego
z miasta Ferdynand Paar, zastępcą ks. Gładyszów- og. gn. 31et. „Rawicz8 po Yonng-Blinkhoolie od Ho 
sk i; z większych posiadłości Jan Konopka, zastępcą I liday. 3) Tegoż kl. kaszt. 31et. „Galicja8 po Young-
W ittmann; wreszcie z oałej Rady w ybrani: hr. Kar- Blinkhoolie' od K °chanki. 4) P. Kai. Ochockiego kl. 
nicki Michał, a zastępcą Piotr Nosa i Józef Skarbek Jskargn. 31et. „Oznpiradło8 po Gp—ocock od Fly. 5)
Borowski, a zastępcą Kajetan Eminowicz. Tegoż og. gn. 31et. „Zbrocz8 p0 Masinissa od De

Łańcut 27. maja. Przy odbytem dziś ukonsty- ff0tk* r_  _ . .
tuowaniu się Rady powiatowej łańcuckiej wybrano : ' f m n B L k '  - L 5groda 100 duk., ofiarowanych przez fmpor. ber. Jo-Prezesem: Józefa Kellermana właśc. dóbr i prezesa 1“.'. „„„„ „
Rady nadzorczej Towarzystwa zaliczkowego łańcnc-18 e’ ^ onorow4 hr. Wilh. Siemieńskie-

■zczono go wprawdzie natychmiast, ale upokorzony 
został w sposób dotkliwy.

Wycieozka towarzyska do Zimnowody odbędzie 
819 w dzień 1. czerwca b. r., a w razie niepogody w 
następną niedzielę, t. j. 8. czerwca b. r.

Gwiazda, Stowarzyszenie rękodzielników, urzą­
dza w niedzielę 1 czerwca, a w razie niepogody w 
poniedziałek, pierwszą w tym rokn wycieczkę do do­
liny lasku Krzywczyckiego, na dochód funduszu tego
Stowarzyszenia.

Muzyki wojskowe będą grać w czerwcu przed 
Namiestnictwem dnia 5., 19. i 26., przed główną
strażnicą dnia 6 ., na górze Zamkowej dnia 9. i 23., 
w ogrodzie Miejskim dnia 13. i 27., przea domem 
inwalidów dnia 16. i 23.

Nowoutworzony posterunek żandarmerji w 
Giermakówce, w powiecie borszczowskim, składający 
się z jednego sierżanta i dwóch żaadarmów rozpo­
czął swe czynności służbowe z dniem 14. maja.

Listem gończym ścigany jest Samnel Koller, 
prywatny nauczyciel u p. W. B. w Ohodorowie, po­
chodzący a Brzozdowic, który ulotnił się stamtąd 
dnia 27. b. m., skradłszy chlebodawcy swemu przed­
mioty łącznej wartości 80 zł.

ikouY uouauiozicj tna,i tout łauuuu- t -y w . , .

kiego. Zastępcą prezesa ks. Stanisława Ziemiańskie- • „ r - uersperga wał. gn. 51et. Ha­
go proboszcza z Markowa. Do Wydziału weszli: ” ar’ ^  f  Lehmana k . gn. płnl. „Rózsa.8 3)
Ź grnpy większych posiadłości: Wacław O borsk iP or- lr- Fr. Schaaffgotsche kl. gn. 41et. „Besthndig
właśc. dóbr, jako zastępca Antoni Janusz notarjusz. £0 Baromśtre od Yitan. 4) . Alf Mysłowskiego og.
  . a .  «  i  * ' __  TWT_J a S a I m  » a a * a 1  fy  ___ *i I i l f t l  T T u  n n  TT n l o n J f t t *  a J  T i n K l i a

uao ~ —--------  ■»------- i i - -
Z grupy m iast: Członkiem Wydziału został Zawil- *a8Zt* 41et „E^alaudor 11“ po Kalandor od Dahlia, 
ski J  i burmistrz z Leżajska, zastępcą Bolesław | 5) ? or- hr J - Fiirstenberga wał. gn. 51et. „IjpoU-
Żardecki szef binra Tow zaliczl ; z grupy gmin senrB P° Oambuscan od Cataclysm. 6) Tegoż klaoz 
wiejskich : członkiem Fryderyk' Metzger naczelnik ka8Zt- 51et. „Margarithe8 po Złotolitym od Palatyny
gminy, zastępcą 
Rady wybrani:

Stanisław Drabick:; pełnej 7) Rotmistrza K. Yacano kl. gn. płnl. „Edina8 po
Zygmunt Lastowiei i właściciel I Vir^ilius od Tini‘ 8) Por' F r- Brttcktt6ra wał- 8“ -

płnl „Bisam8 po Alligator.
N i e d z i e l a  15. czerwca.

B i e g i .  Nagroda Towarz. 500 złr. 1) Bar. 
Adama Heydla kl. kaszt. 31et. „Callad.8 2) P. Alf.

dóbr i Leon Hoszowski naczelnik sądn, a zastępcami: 
Antoni Trojnar rolnik i Marjan Wodziński sekretarz
magistratu. Wybory odbyły się zupełnie zgodnie, np. 
prezesa wybrano na 25 głosujących 23 głosami; po
dobnie wypadły wybory zastępcy p, *r >sa i członków My8*0™ ^ 0 }}■ kaazt 3ulet' ^ (̂ licj a -“ 3) Tegoż
Wydziałn.

Cieszyn 29. maja. Dnia 2. c z e r w c a  w ponie­
działek świąteczny o godzinie 3ej popołudniu odbę-

kl gn. 31et. „Little-Mary. 8 4] p. Kai. Ochockiego
klacz gn. Slefe. „Giline.
„Zbrucz.1

5) Tegoż ogier gn. 3let.

daie si« w Rudnicy zgremadnenie „Związka sn lą tk ich l,, ^  w*487 2° ° (!  ^u i ,. .  __ .___   . . . l i )  Bm Adama Heydla ki. gn 5Iet. .Foraanna. 2)
i  ,  ^  1 ̂ t k ,  £  F - ^  «ya>»™ u«» *■ Sieial ,-m w ic.,- S)

.  a  a r S ? ' .  « • en. 31et. 0Littla-Hary.“ 4) Mr. O. Waadaskich ka .olików8. 2. O pijaństwie. 3. Jak  wiele za­
leży na tern, aby wybory dobrze wypadły? og. kaszt. 61et. „Wallenrod8 po Przedświcie od Last 

Trial. 5) P. Kai. Ochockiego kl. gn. płnl. „Preciosa.
Czerniowce 29. maja. Kółko miłośników sceny 16 ) Tegoż kl. gn. 41et. „Moonlight.8

polskiej urządza we czwariok 5. czerwca przedstawie- B i e g U L Bieg sprzedaży ogierów. Nagroda
nie amatorskie w teatrze miejskim, przy współudziale I ministerstwa rolnictwa 300 złr. 1) P. Alfr. Mysłow-

Lwów 29. maja. / H ryszkiewicz-Dubanowia) 
Wskutek rekarsn dra Hryszkiewicza przeciw wyro­
kowi sądn powiatowego miejsko delegowanego sek. III. 
z dnia 19. maroa rb., że dr. Dnbanow'oz me popeł­
nił obrazy honorn, zarzucając w znanej swej skardze 
z rokn przeszłego drowi Hrysskiewiczowi czyny nie- 
iicnjące z obowiązkami opiekana, odbyła się dziś 
w tutejszym sądzie krajowym w drodze apelacyjnej 
rozprawa karną. Dr Hryszkiewipz stawa* sz za 
Btępcy, dra Dnbanowicza lastępował, jak poprzedujo, 
df. Jackowski. Postepoyyanie dowodowe potwierdziło 
kompletnie słuszność zarzutów dra Dnoanowicza, że 
dr. Hryszkiewicz, będąc opiekanem małoletnich Ge- 
schfipfów, działał w kilfcn wypadkach nieagodpie ze 
s\. jmi obowiązkami, a trybunał, po przewodnictwem 
radcy Mogilnickiego, zatwierdził po krótkiej nara­
dzie wvrok pierwszej instancji na korzyść dra n- 
banowioza.

Korespondencja giełdowa.

artysty lwowskiego tea tru , p. Gnst. Fiszera.

(?) Wiedeń 28. maja. Giełda dzisiejsza uległa 
z licznych powodów kilkakrotnym zmianom. W je ­
dnej chwili panowała ogólna baissa, w drugiej 
haussa; niebawem wrócono do baissy, a o s ta te ­
cznie re jestr walorów, które stra jiły  wśród tych 
fłuktuacyj jest bez porównania dłuższy od spisu 
papierów, notowanych na dzisiejszej liście bądź 
to zwyżką nieznaczną, bądź tylko po kursie wczo 
rajszym. Oto powody, jak  je sobie pow tarzała 
rzesza spekulantów minorum gentium : W prawdzie 
prywatne r&porta z Pesztt twierdziły, że o s ta ­
tnie przymrozki nie wiele zaszkodziły oziminom 
węgierskim, czego dowodem m ają być n (zmienia­
ne w dwu dniach ostatnich ceny zboża, atoli ró ­
wnocześnie sygnalizowano z Berlina złą tendencję, 
z powodu nagłej baissy akcyj wschodnio-pruskiej 
kolei południowej. W dodatku odebrano z Londy­
nu wiadomość, że dyrekcja Banku angielskiego 
oświadczyła się przeciw konwersji Konsolów, z

I skiego og. kaszt. 31et. „Tabun8, cena 4000 złr. 2) | Ameryki zaś telegrafowano tam  znowu o dwóch

i
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nowych oankructwach bankowych. Depesza je ­
dnak z chwiejnemi kursami berlińskiem i, tudzież 
wielkie zakupna 4 °/0 złotej renty węgierskiej, 
przedsięwzięte przez pierwszorzędną instytucję 
(Zakład kredytowy), wywołały później ruch zwyż­
kowy Lecz ostatecznie przyszły z Berlina kursa 
mdłe i po większej części obcięte co motywowa­
no pogłoskę o przymusowej redukcji 2 ł/, ®/0 dy­
widendy od akcyj kolei G o tth ard a , zarządzonej 
wrzekomo przez rządy niemiecki i doski — i 
górę wzięła reakcja. Nie pomógł jej telegram 
z Pesztu o ciepłym deszczu, tak pożądanym dla 
rolników, ani kursa londyńskie, objawiające wbrew 
wszelkim oczekiwaniom niezwykłe usposobienie 
Spadły tedy: Kredyty o l ^ ó  (311‘75); Lander- 
banki o 50 ct. (106'40):vLudwiki o 5 0 c t.(28675); 
Tramwaje o 30 ct. (221-25); Czerniowieckie - - 
po dłuższym zastoju — o 25 ct. (187-75). Renty 
w ogóle notowano dość stale. Z losów reagowały: 
z roku 1860 o %°/e. z roku 1864 o 1-50, tu re ­
ckie o 20 c t , węgierskie o 10 ct Jedynie cisań- 
skie płacono o 10 ct. drożej. Złoto utrzymało 
się bez różnicy, rubel podskoczył o */* ct. 
(1-25*/,).

Gospodarstwo, przemysł i handel.
T o w a rz . w z a j. n bezp . w  K ra k o w ie . Na wak„. ,o*“ 

nrcjsoe członka Rady nadzorczej, Rada t"  w myśl para 
g ritu  65 statńtów ncbwaliła jednomyślnie za'eció Artura 
hr Potockiego, który też jednomyśln e wybranym z08*®! 
wczoraj przez ogólna zgromadzenie.

T a rn ó w  29. maja. Marszałek krajowy dr. Zyblikie- 
wicz, po zwidzeniu fabryk i zakładów w Tarnowie, udał 
się w towarzystwie ks. Eustachego Sanguszki i hr. Męciń- 
skiego do Ładny, dla obejrzenia garbara* amtejszej p 
Siekierskiego. Po zbadania książek fabrycznych, marszałek 
krajowy odczytał korespondencje zawierające opinje o ja 
kości wyrobów. Owóż p Kochanowski, który od 1- 20 
prowadzi warststy w pierwszej fabryce skór w Wiednie 
pod firmą Gerhardus i Ficach, przyznał, że według prze­
słanych mu próbek towar p S. jest fachowo wykończony 
i zapewniał, że zuajdzie z łatwością zbyt u kupo-iw wie 
dońskich. To świadectwo przekonało dra Zyblikiewloza. 
że garbarnia w Ładny może zaopatrywać warststy krajo­
we, a gdy rozmiary t* go zakładu dozwalają mn stać się 
fabryką pierwszorzędną w Gilioji, więc p. marszałek przy- 
rz kł poparcie w aści- ielowi fabryki.

f i r a d e m , nawałnicą i nlewą nawidzone zostały w o- 
sżatnich dniach gminy powiatu boborod. zsńskiego Grabo­
wiec, HorocŁolin, Lachowie i Pochówka; gmiDy powiatu 
horodeńskiego: Choci mierz i jlabokruki; gmina powiatu 
k-akowskiego Wróżeuice, or gminy powiatu nadwórniań 
gkiego: Cncyłów Fitków, Hwoz... Kamienna i NadwArna 
gdzie skutkiem przerwania i hmur potok miejscowy wystą­
pi! z łożyska j zalał ogrody, ora* po caęści gościniec n ą  
dow.’. Strata, zwłaszcza* w óstą^iich gminach, jest bard o 
dotk iwa. Likwidację szkody zarządzone

Przegląd polityczny.
* Lwów 30. maja.

W Wydziale krajowym zastaną wiano się temi 
/dniami nad sprawą zwołania S e j m u  k r a j o ­
w e g o .  £e względu na znapzne koszta przy po- 
dwójnep zwołaniu Sejmu dały się słyszeć zdania, 
Że n  .leżałoby Sejm ąwołać we wrześniu dlą do­
kończenia sesji zeszłorocznej. W takim razie po 
wyczerpaniu spraw zaległych zamkuiętoby jednego 
dnia sesję z r. 1883, a nazajutrz zagajonoby uro- 
oyście zwykłą tegoroozną. Takie same zdanie wy­
raził dr S m o 1 k a w liście do prezydenta mi­
nistrów hr. T a a f  f e g o. Dowiadujemy się zre­
sztą że p. marszałek wyjeżdża w tej sprawie do 
W ieania, dokąd 3. czerwca przybędzie także pan 
namiestnik. Termin zwołania Sejmu będzie więc 
ego dnia stanowczo oznaczony. 
v— .W wczorajszym numerze pisma naszego 
powtórzyliśmy za Dzienniktim Poznańskim, krążącą 
w Warszawie pogłoskę o zachwianiu się stano­
wiska H u r k i .  i przytoczyliśmy jeden z powodów, 
dla których Hurko w bliskiej przyązłośći miałby 
być odwoł-nym Tagblatt wiedeński z dnia 29. 
(;jn. przynosi natom iast następujący telegram z 
W roclaw ią: „Słychać tu  w kołach dpbrze poin­
formowanych, że warszawski jeuerał-gubernator 
Hurke podął się do dymisji. Powodem tego nie­
spodziewanego kroką ma być pewne rozporzą­
dzenie jep- Rurki, które wywołało energiczną 
remonstrację ze strony rządu fmneuzki *gO. 
W skutek zręcznej ifttrygi dostawców rosyjskich, 
jen. Hurko dał się nakłonić do podpisania de­
kretu, zarządzającego wydalenie niejakiego Mi ve  
ż granic rosyj°kich Miye jest dyrektorem fran­
cuskiej kompanji dla eksploatacji węgla w ko­
palniach w Dąbrowie. Odwołał on się do opieki 
ambasadora francuzkiego w Petersburgu, ten zaś 
zawiadomił o całem zajściu swój rząd, w skutek 
czego p. Ferry remors':rował i zażądał katego­
rycznie satysfakcji. Skutek tego był taki, że m |‘ 
nister spraw zagranicznych G i e r s  nięważgjł 
drogą telegraficzną dekret jen. R u ^ i  fW z ą d z ił  
śledztwo przeciw organom sądow ym  z powodu 
ękład&nia niezgodnych z prawdą raportów. Jen. 
Hurko, zbyt zawikłany w całą tę niem iłą sprawę 
widział się zniewolonym wnieść prośbę o <łj> 
m isję*.— Przytoczywszy cały telegram Tagblatiu, 
pochodzący rzekomo z kół dobrze poinformowa­
nych „wrocławskich*, musimy zrobić i fagę, j e 
te dobrze poinformowane koła podyktowały g0 
korespondentowi Tagblai 'u dosłownie z tejże sa- 
jpej korespondencji warszawskiej Dziennika P o­
znańskiego, z której i my powtórzyliśmy wczoraj 
pogłoskę o zamieraonem odwołaniu jeg. f l ^ 1- 
Wiedząc jednak, jak  mały wp^yw wywierają na 
gospodarkę węwnęfręną Rosji wszelkie interwencje 
$e stroąy zagranicy, z jakiem  mianowicie przyj­
mowane są lekceważeniem, nie notowaliśmy 
wcale powyższej wersji co do zachwiania ztano- 
wiska Hurki jako jeszcze mniej prawdopodobnej 
aniżeli ta, którąśmy podali wozoraj. Zresztą do­
dać tu  jeszcze musimy, iż nieprawdą jest, jakoby 
jen. Hurko nie brał udziału w uroczystościach 
dworskich z powodu ogłoszenia wieloletuości n a ­
stępcy tronu.

Z Magdeburga otrzymał Kur toarsz następu­
jący list, napisany dnia 26. m aja wieczorem 
„ Przed godziną przywieziono tu  K r a s z e w s k i e g o  
Pewne wysokie wpływy oddziałały w ostatnie 
chwili na sfery decydujące o losach więźnia 
w kierunku dlań niekorzystnym- Zatwierdzono 
wniosek Sąckendorfa i kazano przewieść Ifra- 
s^ewsUego do twierdzy tutejszej, przez sobotę 
i piedzieję bawił w Ripakp syp jego, Franciszek. 
Pozwolono mn się widywać z więźniem, a nawet 
zgodzono się po krótkiej pertraktacji na to, aby 
rozmowa odbywała się sam na sam Wpierw 
odebrano wszakże od p. Franciszka Kraszewskiego 
słowo honoru, iż nie doręczy ojcu gazet, listów

Kraszewskiemu przynosić jedzenie hygieniczne 
z m iasta. W ikt więzienny był nie do zniesienia. 
Pożegnanie ojca z synem na dworcu lipskim ro z­
rzewniło wszystkich; władza nie pozwoliła na 
podróż w jednym wagonie W Magdeburgu zastał 
Kraszewski przygotowany dlań już pok ij w twier­
dzy. Komendant oświadczył, iż listy, pisane w ję ­
zyku niemieckim lub francuskim, będą więźniów*' 
doręczane bezzwłocznie po przeczytaniu w biurze 
komendatury, polskie zaś lub inne odesłane być 
muszą wpierw do I  ipska, celem przełożenia 
tychże na język niemiecki. W mieście zamieszkała 
osoba, k tóra stale doglądać, będzie potrzeb Kra 
szewskiego; przystęp doń będzie dozwolony. Kra. 
szewsk1 pokrzepił się już nieco po wysiłkach 
procesu i uradował szczególnie zapewnieniem ko 
m endauta, i będzie mógt używać codziennie 
dłuższych prze ladzek. Klimat tu  niezdrowy, po­
wietrze zadymione, fabryk pełno."

Rusini odgrażają się za pośrednictwem k o re ­
spondenta swego do N. fr. P /esse , że natychmiast 
po zebraniu się Sejmu wytoczą sprawę 
banku rustykalnego oraz protest wyborców dra 
I s k r z y c k i e g o  przeciwko unieważnieniu jego
wyboru.

Deutsche Ztg donosi, że ministerstwo spraw 
wewnętrznych zażądało od namiestnictwa sprawo­
zdania o stanie, w jakim  znajdują się obecnie 
pertraktacje ugodowe pomiędzy komitetem likwi­
dacyjnym banku rustykalnego a właścicielami 
listów zastawnych.

Od paru tygodni bawi w Czerniowcach p u ł­
kowi ik jeneralnego sztabu ze Lwowa, p L. F a ­
b i a n  i, który wspólnie z delegatami rządu ru ­
muńskiego ma przeprowadzić regulację granicy 
bukowińsko-rumuńskiej. Z Rumunii przybyli w 
tym celu pełnomocnicy rządowi z Bukaresztu, 
jenerał P e n c o v i c i ,  pułkownik B a i c o j a n o ,  
paru oficerów, sztabu i burm istrz z Jass, p. L. 
N e g r u z z i .  Sesje, w których ze strony buko­
wińskiego rządu krajowego bierze udział radca

K i e l m a n s e g g ,  rozpoczęły się w poniedzia 
łek, po ukończenia zaś pełnomocnicy udadzą się 
na granicę , dla zbadania linii na miejscu.

Sensacyjną wiadomość podaje Koln. Ztg. Dnia 
2fi. tm. miał klub zjednoczonej lewicy postanowić 
rozwiązać się w dotychczasowym składzie swoim, 
przyczem P l e n e r  zainicjował zawiązanie „klubu 
niemieckiego* z programem niemiecko-oarodowym, 
w który jako punkt główny wchodzi afe> /nencja. 
Propozycja ta  przyjętą została większością gło­
sów wbrew opozycji posłów morawskich.

Na onegdajszem posiedzeniu Izby panów za­
łatwiono kilka przedłożeń ustawowych, którym 
Izba posłów już udzieliła aprobaty. Jedno z nich, 
dotyczące inkam eracji kolei Albrechta, zwrócono 
z powodu błędu cyfrowego Izbie posłów ad corri- 
gendum Uchwała tei ostatniej pod je bowiem 
liczbę akcyj kolei Albrechta na 35.999 sztuk, 
podczas gdy w rzeczywistości wynosi ona tylko 
35.599 sztuk. Wejście tej ustawy w życie, nazna­
czone, jak  wiadomo , na 1. stycznia 1885, nie 
ucierpi na tej zwłoce, ponieważ Izba posłów 
raz na pierwszych posiedzeniach sesji jesiennej, 
będzie mogła naprawić ów błąd cyfrowy. Gdy w 
dalszym ciągu obrad Izhy panów przyszła na 
stół ustawa melioracyjna, s ta ła  się rzecz w dzie 
jach parlam entu austrjackiego oo najmniej nie­
zmiernie rzadka. Oto lewica magnacka pod wodią 
Schmerlinga, jak  jeden mąż głosowała za ustawą, 
jakkolwiek lewica poselska sprzeciwiała się jej do 
ostatka. Ponieważ żadną m iarą niepodobna przy­
puścić  , aźrby takie postanowienie centralisty­
cznej mniejszości Izby panów zapadło ad captaw- 
dam benerolentiam prawicy przeto uważać ją  n a ­
leży jako cichą, niemniej jednak nader wymowną 
i ostrą k ry ty k ę , wymierzoną przeciw postępowa­
niu zjednoczonych Rer-bstów, Sturmów i t. p. 
Wiener Atlg. Ztg. omawiając ten fak t, dochodzi 
do wniosku, że pomiędzy opozycją centralistyczną 
w Izbie posłów a Szmerlingowcami w Izbie p a­
nów, zerwane już zostały wszystkie nici sym pa­
tyczne. „Nię pytamy — woła w końcu Wiener 
4 lig. Ztgr - -  gdzie był w czasie tego posiedzenia 
tyle wielbiony niedawno ks. Karol A uersperg; 
ten bowiem od dłuższego już czasu uprawia po­
lityką abstepcyjną na własną rękę, nie pokazu­
jąc się woale w Izbie — ieoz najuowszy dowód, 
że lewica ,*hy panów wcale nie troszczy się i 
ogląda na lewicę poselską, winienby przynajmniej 
w jednym kierunku być dla tej ostatniej dotkli­
wą nauką, jak w innym znowu kierunku były 
dla niej dyrektywą rezultaty i zajścia przy wy- 
jorze na M ariahilf.

Rada dyscyplinarna doluo-austrjaokiej Izby 
adwokackiej wytoczyła śledztwo, przeciw dr. 
P a t t a i o w i ,  kontrkandydatowi Koppa. Prawdo- 
>odobnie z powodu jego publicznych enuncjacyj 

antysemickich-
Pozor, organ kroackiej opozycji umiarkowa­

nej, oświadcza, że zwalczać będzie z całą ener- 
ją  wszelkie ograniczenia swobody mówców sej­

mowych, czy to jako nadużycia władzy ae strony 
irezydjum Sejmu lub większości, czy też spowo­
dowane ekscesami skrajnej ląwicy.

2LFesztn do*iiO-zą, że dnia 27. tm. podczas 
zebrania przedwyborczego w Mezekerostur przyszło 
do krwawych aw antur, przy których zabito pięć 
osób.

Demonstracje studentów rumuńskich w Bu­
kareszcie, które r<Wpoczęły się w nocy 10. maja 
}r* burdą ulicaU^i wyprawioną przed gmachem 
austro.-węgierskiego posełs1 .a , trw ają dalej i przy­
brały z "wyiązkiem stronnictwa Domania irredenta 
cechę manifestacyj politycznych. Miejscem tychże 
jest ulica, ugro y publiczne i wykładowe sale 
uniwersytetu gdzie już kilkakrotuie przyszło do 
czynnego znieważenia rektora i profesorów. 
W miej-cach publicznych interweniuje wprawdzie 
policja, leca nie a re s z tu j  nikogo, "o tylko pod­
żega zuchwałość studentów, których nasłem  jes t 
dziś: , °  Bratiano*. Słychać, że prezydent
gabinetu nosi sn z myślą zamknięcia uniw er­
sytetu

Z Aleksandrji te,egrafują, że wyruszyli atam  
tąd do Cypru i Smyrny oficerowie w zamiarze 
werbowania turecki :h i greckich ochotników. Dla 
ochrony granic właściwego  ̂ Egiptu , odchodzą u- 
stawiczme wojska angielskie, a aa zezwoleniem 
rządu angiełsk:eg< tasz-9 oddziały wicekróla. Nie 
mogą onę jednak na raęie przekraczać granicy 
W ądy-Ralfą. Rairze opowiadają jako rzecz 
pewną, że powstańcy Uin&cniają swoje pozycje w 
Berberze, które uczynić chcą główną podstawą 
swoich operacyj strategicznych.

Przed kilkoma dniami podaliśmy treść prze 
mówienia podsekretarza ministerstwa spraw za 
granicznych lorda F i t z m a u r i c e  w Izbię 
gmin, w którem tenże na odnośną interpelację 
oświadcza, że rząd królowej nie podzięla dość

ciągłego posuwania się Rosji ku wnętrzu Azji 
centralnej. Przy tej sposobności daliśmy wyraz 
naszemu zdziwieniu z Dowodu tak optymistycznych 
zapatrywań angielskich mężów stanu na przyszłe 
losy Indyj. Teraz przytaczamy słowa Times 
w tej sprawie : „Najvryższy już czas, aby w in ­
teresie państwa i w interesie pokoju oświadczył 
nasz foreign office z całą stanowczością, żeśmy 
dopełnili wszelkich zobowiązań względem Emira, 
i że wszelkie targnięcie się na całość i na spo­
kój Afganistanu, będziemy uważać jako „casus 
belli . Pod karą jak najsmutniejszych następstw 
jesteśmy obowiązani postawić kwestję jasno, a 
mianowicie dowieść, że Indje nie są " posiada­
niu władzy i siły zużytej, a zarazem oświadczyć 
się za taką polityką w Afganistanie, któraby 
Rosji imponowała. Dotąd działała Rosja w za ­
kresie swoich praw, lubo przeciw naszym in tere­
som ; mięszanie się jej jednakże w sprawy Hera 
tu, byłoby targnięciem się na nasze prawa i ua 
nasz honor, czemu tylko energicznem wystąpie- 
niem z naszej strony zapobiedz możemy.*

Telegramy własne „Oz. P ilskiego / 1
(D.) Wiedeń 30. maja. Wybór uznpełniający 

z grupy miast Falkenau-Ellbogen-Graslitz w miej­
sce R e s c h a u e r a  rozpisany na dzień 15-go 
lipca br.

(D.) Wiedeń 30. maja. Przed zgromadzeniem 
wyborców w Stockerau stawał poseł R i c h t e r .  
W mow.e programowej postawił hasło przyszło­
ści : „Narodowy socjalizm*. Za energiczne swoje 
wystąpienie w sprawie upaństwowienia kolei Pół­
nocnej, uzyskał mówca 1 wotum zaufania wśród 
hucznych oklasków.

Stambuł 30. maja. Cały personal konsulatu 
włoskiego oskarżony został o wymuszanie i fa ł­
szowanie dokumentów publicznych. Rozprawa od 
będzie się w Ankonie.

Bukareszt 30. m aja Policje przyaresztow ała 
wczoraj pewną Ińzbę indywiduów, które zamówio­
ne przez opozycję prowokowały burdę uliczną 
przy sposobności wczorajszego Zgromadzenia lu­
dowego.

W ie d e ń  S0. maja. Profesor uniwersytetu makowskie­
go. Michał B o h r s y ń s k i  mianowany został przez ko­
misję centralną dl i badania i  utrzymy -<nia historycznych 
potni ńw sztuki, konserwatorem w Gs icji.

W iedeń 29. maja. (Biuletyn meteorologiczny). W iatr 
północno-zachodni. Zachmurzenie zmienne. Gdzieniegdzie 
de zozi Powietrze chłodne. Wiatry mierne.

Telegramy bmra koresp.
Wiedeń 29. maja. Cesarz przybył tu  rano z 

Budapesztu.
Ks. bułgarski przybył tu  ra n o *, zachowującym- 

cogmto, z D arm stadtu: .niebawem powrócić ma do 
Zofii.

Wiedeń 30. maja. Książę bułgarski złożył 
wizytę K a i n  o k y ’em u, który ją  odwzajemnił.

Wiedd^ 30. maja. Doroczne posiedzenie aka­
demii umiejętności otworzył przemową arcy książę 
R a i n e k  Obecni byli arcyksiążęta R u d o l f  i 
K a r o l  L u d w i k ,  hr.  T a a f f e ,  br. C o n r  a d i po­
seł frarcuzki.

Paryż 30 maja. P a ys  zaprzecza wiadomości, 
jakoby książę W i k t o r  Napoleon otrzymywał 
od komitetu bonapartystowskiego rentę miesię­
czną. ,

Pary* 30. maja. Do komisji dla rewizji kon­
stytucji, wybrano 17 członków ministerjalnych i 5 
opozycyjnych.

Baden-Baden 30. maja. Celem odwidzenia 
cesarzowej przy pła tu  carowa, królowa Danji, 
duński książę W a l d e m a r ,  księżna W a l e s  i 
rosyjskie w. księżne K a t a r z y n a  i H e l e n a .

Neapol 30. maja. Żołnierz M i s d e a ,  który 
zabił 5 swoich kolegów, a 5 innych ciężko ranił, 
został przez sąd wojskowy skazany na karę 
śmierci.

Paryż 30. maja. Jeneralne zgromadzenie 
akcjonarjuszów kanału Suezkiego uchwaliło powię­
kszenie liczby angielskich dyrektorów.

Berlin 30. maja. Cesarz odbył konno wielką 
rewię wiosenną.

Paryż 30. maja. Na pamiątkę r. 1789 za ­
m ierza rząd urządzić w r. 1889 powszechną w y­
stawę.

Paryż 30. maja. W ciągu rozpraw senatu nad 
rozwodami, zgodził się rząd na dopuszczenie 
rozwodu tylko w takich wypadkach, które o- 
>ecnie przypuszczają separację.

Londyn 30. maja. Według doniesień Pall 
M ail Gazette zgodziła się Porta dnia 27. bm. na 
żądanie Anglii wysłania 15.000 ludzi do Sudan'1.

ani pieniędzy. Rygor pierwotny w więzieniu lip 
skiem osłabł szybko. Po kilku dniach Dozwolonopowszechnej zresztą obawy przed następstwami

Londyn 30. maja. Konferencja zbierze się około 
23 czerwca, do którego to czasu nastąpi prawdopo­
dobnie porozumienie mocarstw co do kontroli 
okupai, i.

Londyn 30. m aja wieczorne dzienniki dono 
szą z Dovar, że przy przyjeźdsie księcia C a m ­
b r i d g e  aresztowano jakiegoś podejrzanego 
człowieka, który w sposób wpadający w oczy 
isnął się do osoby księcia Przy aresztowanym 

znaleziono rewolwer.

Wiadomości giełdowe
L w ó w  d 29. rnajt. (Z Izby handlowej). I Akcje 

-.a n/.tukę: Kolei gal. Karola L_d«ika & 200 złr. 266*— do 
89-- , Kolei Lwow.-C ern.-Jsssy 136 75 do 189 75, Banku 

biput. galic 299'— do 303- — , Banka krea. gal. 248'— do 
253'—. II. L 'sty zastawne na 1-0 zlr. wal. anstr. Towar... 
kredyt, gal. ziern. 5°/ 09-90 do 100'90, Towarz kredyt,
gil. ziem. 4 '/0 92'5r do 91' — , Tow. kred. gaP ziem. 5°/» 
99*90 do 100*90, Tow. kred. gal. ziem. 4°/0 86'10 do 87'4-(l; 
Banka hip. gal. 6°/« '01*50 do l r 2*50, Banka łi.p. gaL 5 
98'iO do P9 K*, Banka hipot. gal. z 5% p-em. i00'26 do 
101*26, III. Listy dłużne za 100 złr. Gal zakł kred. włość. 
6°/0 —* — do - * —, Gal, zakł. kred. włc o 5“/o — do 
— *~, Ogólno roln. kredyt, zakł. dla Gal. i Bnk. 6°/, los. 
w , 15 — do —*—, IV. Obligi za 100 złr. indemniza-
cyjne galic. 5% 101*10 do 10210, Komunalne gal. Zakład 
kred. włośo 6°/0 — •— do —*—, 5° Obligi komun- Bankn 
k>*aj. I. emisji 9*,*75 do 97-75, Pożyczki krajów, z r. 1873 
6°/, 101'50 do 10Ż 50, Pożyczki krajowej z r. 1883
90 75 do 91 76, Losy miasta Krakowa 17*— do 19 —, 
Losy miasta Stanisławowa ‘22 60 do 24*50. V. Monety 
Dakat holenderski 5*64 do 5*74, Dukat, cesarski 6‘o6 do 
5*76, Napoleonder 9*64 do 9 74, Pół-imperjał rosyjski 9'96 
do 10 8, Rnb-i rosyjski irebruy 1*54 do 1 64, Rubel rosyjski 
papierowy 1 Ś21/, do 1*247,, 190 marek niemieckich 59*46 
do 60 15, Srebro za 100 zlr. —*— do -  *—, Kupony 
w srebrze za 100 złr. —*— do —•—. Pierwsza cyfra 
wszystkich pozycji znaczy: , ph cą,“ druj i „żądają." 

W i e d e ń  d. 30. naja godzina 10. min. 30.

DO PODWOŁOOZYSK *. i  dworca na Pouzamcze
0 godz. 6 n. 6 raDO (pociąg pospieszny), o godz. 12 min. 
57 po południu i o godz. 10 min. 56 wieczór (pociąg 
mięszany).

DO POD W OŁOCZTSK, z głównego dworca: o god
5 min. 66 rano (pociąg pospieszny), o godz. 5 min. 42 
po południu, (pociąg k i*jerski), o godz. 12 min. 31 po 1-o 
łndnin i o godz 10 min. 27 wieczór ipi ńąg mięszanyj

DO CZERNIOWIEC: o godzini 6 min. 30 rat o 
(pociąg pospieszny), o godz. 12 min. 15 po południu,
1 o godz. 11 min. 10 w nocy (pociąg mięszany).

DO STa Ni SŁAWOWA (na Stryi): raro  o godz. 7 n .
6 (pociąg mięszany), wieczór o godz. 7 min 10 (pociar 
omnibusowy) i o godz. 1 min. 25 po południa (pociąg 1° 
kalny) Lwów-Stryj

P R Z Y C H O D Z Ą  DO L W O W A .
Z PODWOŁOCZYSK: na dworzec Podzamcze o

godz 10 min. 13 wieczó-* (pociąg pospieszny), o godz. 2 
m. 28 rano i g. 3 m. 42 po popołud (pociąg mięszany) 

Z CZERNIOWIEC: o godzinie 10 ruin. — wie­
czór ^pociąg pospieszny), "* godz. 3 min. 15 rano i o 
godz. 3 min. 52 po połnduia (pociąg mięszs ay).

Z PODWOŁOCZYSB (na dwori eo główny lwowski) 
o godz. 10 min. 26 wieczór (pociąg pospieszny) , o godz. 
12 min. 57 pu południu (pociąg knrjerski), o godz. 3 min. 
6 rano i o godz. 4 min. 10 po połnd. (pociąg mię -any).

ZE STA N ISŁ A W Ó W : (na Stryj) rapo o godz. 
8 min. 20 pociąg omnibusowy, wieczór o godz 8 m. 32 
(pociąg mięszany) i o godz. 10 min. 56 prz«*d polu -tu (po 
ciąg lokalny) Stryj-Lwów.

Z KI .AKOWA : o godzinie 5 min. 36 rano (pi nąg 
pospieszny), o godz. 5 m. 32 po połud. (pociąg knrjerski ,) 
o godz. 9 min 27 wieczorem (po ’ąg r.jubowy), o godz. 11 
min. 33 pree 1 południem (pociąg uiięszar*)

kredytowe 310 30, Anglo-Austr. 115*—, Akcje banka IflTou 
I07*6s~, Kolej Karola Ludwika —*—, Połudu. 143*-
Renta papierowa — *—. Lifty z „tawne galic. banka hipot. 
—•—, Galicyjski bank rrstykalny —* - , Obligi 4*/,•/, 
pożyczki krajowej z ro! *i 1883 90 76, Losy z roku 
!864 —*—, Napoleonder 9 70, Rnbel papierowy 1*23 
Usposobienie: stale.

W i e d e ń  d. 29. ma, godz. 1 min. 47. Akcje alp. 
tow. górn. 6380, Węg. akcje kredyt. 310*20, Akcje anglo 
austr. 114*70 Ak_je bank' Uu*‘ -  107 80, Akcje Karola 
Ludwik” 28o*25, Akcje kolei północnej 253 --. Akcje k r ’ni 
południowej 143*25, Akcje kolei Alfóldzkiej 178 50, Akcje 
Staatsban-i 317*30 Akcje kolei Iiwowsko Czerniowieckiej 
187*76, Akcje kolei węgier półuocuo-w chodu *ej 162*60, 
Wiedeńskie losy 12770, Akcje kol”' Rudolfa —* - , Akcje 
kolei Albrechta — , WęgiersL o obligacje państwa 
w złocie 102*70. Galicyjskie oblig indemnizacyjne 101 76, 
L yregulacji Cisy 116*—. Losy tnreckic 21*—, Węgierz_ i 
renta 92*02, Akcje banka związkowego 108'2f, Akcje banku 
obrotowego —*—, Akcje kolei węgiersko-galicyjskiej —*
Al* .cole, panstwoi. — * - ,  Rnbel papierowy l'2ć ‘/»> 
Węgierskie losy 116*25, Marek niemiecki — *—. Usposobie­
nie: słabsze.

W i e d e ń  d. 29. maja godz. 5 min. 10. Jednolity 
dług państwa w banknotach 80'55, w srebrze 81*86, Renta 
w złocie 102*- -, 6°/„ anstr. renta marcowa 96 90, Akcje 
banku wiedo i*’ego 859* • , kredytowego 308*50, Londyn 
122*30, Srebro — •—, Napoleonder 9*70, Dakat ces. 
men 575, 100 marek niemieckich 59*80

P a r y ż  8°/e Renta 78*83.
T e l e g r a m y  z b o ż o w e  z d. 29. maja. W ie ­

d e ń :  Pszenioa 10*— do 10*26 złr., żyto —*— do -  * - 
z łr ,  jęazmień -•— do —*— złr., kukuradza —•— do 
—■— złr., owies — *— na —•—, okowita pr. 10.000 liter 
procent 2976 do 80*— złr. B n d a p e  z t :  Pszenica 100 
kilogramów (na jesień) 9 86 do 9 88 złr., rzepak 
(na sierpień-wrzeaień) 13**/» złr. B e r l i n .  Pszenica żółta 
(na maj-czerwiec) 166*— m., żyto — m. ,  spirytus loco 
40*75 m., olej rzepakowy 6*5 60 m. f a r y ż :  mą 159 
klgr. 46*80 fr., olej rzepakowy —*—, pirytns — *— fr

N a l t a .  W i e d e ń  80. m aja: 13 50 do 13*75. 
B r e m a :  7*40 do —*—. H a m b u r g :  7 60, na maj
7 50, n . Lrpień-grudzień 7*90. A n  f  e p j a :  na
maj 18*‘/j N o w y - Y o r k :  8*1/,. F i l a d e l f j a :  8*—

Przyjecnali do Lwowa dnia HO. maja*
HOTEL ZORZA. Ks. A. Czartoryski z Wilna, J . br. 

Załnski z Tarnopola F. Jarnntowaki z Twierdzy, E. Ra­
dziejowski z Witknwio, l. Cielecki z Porohowy, J. VivieB- 
z Posnanki, A. Rodicz r  Trybucbowy.

HOTEL ANGIELSKI. J. Golębski ze SławentynA, J. 
Abgarowicz z Łuki, A Stecki ze Środopola, B. 8kibnie- 
wslti z Balia, A. Broniewski z Soksla, M. Burnatowicz 
z Kołomyi, J . Braun z Krakowa.

HOTEL LANGA. E. Rozwadowski z Wiązowy, J 
Berg Dnu z Hsyden.

HOTET WARSZAWSKI. A. C*m” lnu de San Yittore 
z Rosj

HOTEL KRAKOWSKI. P. Jordaki z Bukowiny, L 
Rychlicki r  Wilczej woli, J. Krzewiński z Petorzbnjgm, P. 
Kostnrkiewicz z Radek.

P o c i ą g i  k o l © ]  o  w e .
Od 20. maja 1884.

Według zegaru lwowskiego.
O D C H O D Z Ą  Z E  L W O W A .

DO KRAKOWA o godzinie 10 min. 46 wieczorem 
(pociąg pospieszny) , o godz 4 ruin. 5 rauo (pociąg oso­
bowy), o g)dz. 1 m. 7 po uołuduin (pociąg kurjersfi), - 
godz. 5. m. 3. pn oołuiwhi. (po-uąg mię# myj.

Główna wygrar.a 
złr. 5OOÓ0.

Ciągnienie 
dnia 16 Czerwcu

3 %  L . O  S  Y
aastrjackle jo zakładu kredyt, zieia skiego

sprzedaje 
po k u rs ie  n a ju m la rk o w a ń e z y m

także
P r o m e s y  n a  t e  l o s y

tylko po zlr. 1*50.

A U G U S T  SC H E L L E N B E R G
DOM BANKOWY I KANTOR WYMIANY

w e L w o w ie . '754 i — 0 a

Dr. Zygmunt Knia iołucki
emerytowany lszy selnnt. szpitala dla dzieci śff. Ann?

w  W i e d n i u ,  1856 4—3

lekarz specjalny do chorób dzieci
osiadł w e  L w o w i e .

Ordynuje od 12— 1 i od 3 - 4 .  Plac M arjacki 10. 
Szczepienie oapy w tych aamycti godzinach.

Interesuj ącem
jest znajdujące się w dzisiejszym numerze ,oą 
ścia« Samuel Heckschera sen w Hsmbnrga. Dom ten 
zyskał bardzo dobrą sławę pra J  swoje pank ta^ne l dy 
sk e ne wypłaty wygreuycb przypadłych tak tnt«j jak też 
i w okolicy; możemy więc zwrócić śmiało nwagę każdeg 

na dzi.iejuzy rnsei t.

Apteka RUCKERA we L w o w i e
polec#

Koniak knraoyjny pruw dalw j francaftkl «
g,t,uu>..*ob po cenie 2 tir. do 3 złr. 50 '*<■ -  o r«

N A D E S Ł A N E .
Zwracam” uwagę czytelników na zamieszczony w dzi-camy — - I n i i r i i i .

sieiszym numerze inserat domu banku w..go »l jL |  
we Wiedniu, Scnotten Lng 1. !6, w któryś .cleca on wielce 
pożyteczną dla gry giełdl wej broszurę awoją^ rozsyłaną 
gratis, oraz wydavoiictwo BWQj% pt. __________

Dr. E. tóRBHL
ordynuje ja k  la t poprzednich

w G le ic h e n b e r g u
V i l l a  M a x .  >

Siatkę od much
p o l e o a  h a n d e l

F .  K N A U E R A
pod .Złotym Lwem“, plac Blapitulny 1. 2.
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l i n M u n t t i  — — —

Zmiana lokalu.
Pmcownia sukien damskich 

MANNY BOJARSKIEJ
przeniesioną została z ulicy Skarbkowskiej 

1. 25, do  R y n k u  1. 87, U l. p ię tro .
Dzięknjąo za dotychc: iowe względy 

Szanownej P. T. Pnblicznoóci, polecam 
i nat'“l moją pracownię, i wykonuję 
wszelkie roboty damskie poding nsj nowszy, h 
żnrnali paryskich, jako to : suknie balowe, 
"yprawy weselne, kostiumy, płaszcze, ns- 

rzutki wiosenne, wierzche na futra i wszel­
kie robotę w zakres wchodzące.

Wykonuję oraz wszelkie zamówień: 
w miejscu i na prowincję aknratnie i po 
am-aikowanych oenach.

KAMIENICA
jedno p ią trow a z ogrodem  we 

Lwowie jo st do sprzedania. 
Bliższe szczegóły udziela z 

grzeczności W*y Dr. Adolf] 
Moszyński, adw okat krajow y 
przy ulicy K arola Ludwika 1. 1, 
jako też  A dm inistracja „ I -cen­
nika Polskiego". 18:5 2-3

AMALIA BRIICKMANOWA
poleca swój 

l e d .v 31.Tr v r e  l t
SK ŁA D  K OM ISOW Y

rozpoczętych i gotowych robif 
r ę c z n y c h  i h a f tćw

przy ulicy Krasickich 1 20, I piętro.
W ielki wybór najgustow nie  70. l0J‘ 
now szych robót po najtańszych  cenaon.

Blm IITCilWClt UKOI *
Z .  K R Z Y Ż A N C W i S B  E J

Lwów, ulica W ak*l*rska I. 4
poleca

pp. n au c zy c ie li p ry w a tn y c h , n a n c z y . 
e ie lk i ró żnego  t  " Icenłl
b o n y  ró żn e j « r “ A° , \ a ri? '  
s a k i do  p od róży  dla stai ,yob lub ,-ho- 
vch dam, n an e zy e ie lk l n a  w a k a c je , 

ochm istrzyn ie  1 p a n n y  e ln ż ą e e . 
przyjmuje każdego czasu uczące 8*3 

p a n i e n k i  i do różnych zakładów nauko­
wych uczęszczające, n a  a to l i s ta n c ję  i 
upewnia takowym opieką m -cierzyńską, 
pomoc w nan :ic.h, lekcje ję z y k ó w  i m u­
zy k i, wygodne Domies^czenie za bardzo 
mierne wynagrodzenie. 1861 2—8

F a l

w
podc»a* oiążv albo w polog" na 
zdrowin zapadłyci 1 , a życzących 
sobie dyskrecjonalnego leczenia 
przyjmuje z zaręczeniem najści­
ślejszej tajemnicy w kurację tn- 

dzież Pań * lepszych domów chcących 
sob ie raźną pomocą Lkarską i należytem 
pielęgf ■ niem szczęś siy przebieg połogu 
zapewnić, a zarazem takowy -w ściślej taje­
mnicy za domem odbyć, pomieszcza n siebie 
na czaa -ofczebny pod dyskrecją; od kilim, 
nastu la t praktykujący lekarz i aknszer,

1. 6, porozumieć się można. 1678

SKŁAD KAWY WE LWÓW E
Chorążcfcyzna 1. 22 na dole, obok łftźn.i 

Ducheńskiego.
( A R T U R  K O Ć 5 C I C  K I )

sprzedaje dla tego dobrą i w ydatn, kawę 
tak tanio albowiem sprowadza lakową 
bezpośrednio od producentów s poludn;o- 
jeej Ameryki, gazie is t dz -więó bawił 

i ou-biscie zawiązał stosunki.
1611 Kosztuje we Lwów i* 2 j— ‘ 

1 k i l o  z l r .  1*565 l 1 * 6 0  
Na prowincji 

4 ' / ,  k i l o  8  m L  8 0  o t .  f r a n c o -z którym osobiście lab też listownie pod ..adresem: „i. Dzion". mię. miesiąea transport



D Z IE Ń  n l K  D O LSK I.

W ELOCYPEDT?
*  *  o 3  kołach dla dziatek ?

od 6 do 7 lat po 9 złr., od 7 do 10 lat, 
po 12 s ir ., od 10 do 16 at po 16 złr., 

od 16 do 20 po 26 złr.
p o le c a .  M A & A  7’!'^  'ŁT

H E N R Y K A  M tT L L E R A
u lic a  H a lick a  1. 0 .

Łaskawe zlecenia z prowincji załatwiam 
odwrotny po-iztą. 1877 1-1 -3

I
kawaler, z kilku letnią praktyką 
gospodarstwa postępowego, z 
chlubnem świadectwem, poszu­
kuje zaraz posady ekonoma lub 
kOHtrolora. Łaskawe zgłosze­
nia pod adresą K. U. w Admini­
stracji „Dzień. Pol.“

0 połowę taniej
ja k  daw niej!

1 Kołnierzyk gumowy wykładany 60 ot
1 a stojący .......................36 ot.
1 ,  wojskowy . . • . 3o ct.
1 para mankietów gumowych . . 86 ct.

B. KRI MM ER
Lwów, Hotel Żorża.

Falrycziy skład wyroków pm owycli

K R A K Ó W
H O T E L  E U R O P E J S K I

obok dworca kolei że’-znej, przy stacji kolei konnej. Nowt wybudowany 
dom o 80 pokojach, pięknie i wygodnie urządzonych.

Cena od 80 cnt. Dłuższy pobyt po cenach zniżonych. 1826 6—20
Z a r z ą d  H o telu .

a ż n e  t l i  a

WŁAŚCICIELI CE IELŃ < WAPIENNIKÓW,
którzy zamierzają urządzić p iece k om órk ow e, p ierśc .jn iow e i płom ienne  
(patentow anego system u W ojaczki), całkowite cegieln ie w apien n ik i i ce­
m entow nie lub chcą oddać wyrób materiału w drodze u m ow y, następu1' >, 
którzy chcą zakupić p rasy do ceglet dla ruchu ręcznego k i n  i za pomocą 
pary do zwykłych cegieł, su rów ek  do bndwania dró_, rur do kanalizacji, loko- 

m obil i m achin p a r o w y c l, w ogóle wszelkie inne narzędzia .
Moje piece pierścieniowe zaoszczędzają 6 0  lo 70 procent p a liw a , p iece  

p łom ienne 40  do 50  proeent przy 100') sztok cegieł, 'Za równie wypaloną, 
czystą i dźwięczną cegłę bez ułamków poręczam.

Wykonania powyższych przedmiotów, tudzież dostarczania planów , k o sz to ­
ry só w  przyjmuję selem natychmiastowego punktualnego uskutecznienia. Prospekta 
i poleceń' przi s biuro techniczne szcz.góiowo dla cegieł; cementu, wapna, towarów 
glinianych, zakładów fabrycznych i paleniskowych. 1847 2—€,

J. H. W ojaczek w Wiedniu, Favoritenstrasse 58

p raw d ziw y  turecki tylko  
1 z lr . 80  cnt., 

oraz różne haczkowane 
C Z A I P ^ I I  ie J U 3 .e ,  

jakoteż wszelkiego rodzsjn czapki 
do podróży i t. d., 

p s l e s a j ą  a a j t a n l e j

BRACIA LANGNER
Lwów nlica Halicki 1.16.

# !

I  M I N E R A L N E  R O D Z I M E  j i i  j a t t i z ?  t o t e m i e

d #  s k ł a d u  P I O T R A  M l i t O L A S C H A  w e  L w o w i e .

Rozseła się pocztą, 1 koleją po nadesłaniu zadatku. 1760 13

S A S K I E  
J P o i i c z o c l i y  

i Skarpetki
dla pań, m ężczyzn 1 dzieci 

poleca hi ad el p łócien  i b ie lizn y

JANA RIEDLA
Lwów, plac Marjacki.

1802 2—0

O p a lL jy  fo te l W e y ia  
j e s t  nsjprai j niejszyi 
aparatem kąpielowym. Z 
S cnt. ma się ciepłą ką­
piel. — Dotąd sprzedano 
7 0 0 0  sz tu k . Cenirki Bn„ 
tis. Także r a  w y p ła tę  

i_ ła m l. L . W e y l. k. Pnv.-Inh.. Wien, 
Karntnprrin? 17. Opal/niP w anny, flpa- 
r a ty  t e z o w e .  s k r z ynk i  na lód i t. d. 
R o z sy łk a  na p r o w la “ję  fran co .

Resztki sukna,
z dobrej prawdziwej wołiy owczej, *  

po 1 złr. meter i wyże.. ♦
♦  Wzory rozsyła za podaniem dokła- 
j  dnego adresu sk ład  fabryki sukna J

|  Im „Weissen Lamm“, Brłnn. j

ST. MARKIEWICZ
w e L w o w ie , w  R ynku 1. 42

poleca i  rozseła pocztą, franko

K

i W Ę
w ioliorowycó la tn u ta^

- - rakaoh 6 kilowych po
R io żółt po m l i t a .......................zł.
S antos żółta we ziarna „
C olom ha żółta, duze ziarna . . „ 
D om ingo blada, dobra w smaku „ 
P ortoriko  zielona, woale dobra „ 
M alabar perłowa, * . » »
Lagnayra zielona, dobra i aro­

matyczna , ..................................a
Kuba ciemno zielona, mocno aro­

matyczna 
C ey lo n  plantacyjna, drobniejsza ,  
C ey lon  plantacyjna, grubsza szla­

chetna .............................................
Hondnraa zielona, barazo dobra, 

gruba
Jam ąjka zielona, szlachetna aro­

matyczna ..................................... ...
Jaw a biała, aromatyczna słaba . „

„ złotawa „ » - »
M oka arabska, silna aromatyczna „ 
P erłow a  C ey lon  szlachetna w

s m a k u .....................................; »
M enado brunatna najszlachetniej-

s z a ............................. ....
St. Jago di <Duba zielona, naj­

szlachetniejsza ............................... a

6-40 
6'80
7-20 
7-60 
8 — 
S-40

S-SC

9 - -
9-60

10'40

10 —

1040
1 0 --
io->
10-OC

10-40

10-80

10-80

S o eb en  ersohle- 11. Au flagę 
Die gejcnwicbte

M a n n e s k r a f t ,
dereń Ursaohen and Heilang

Darcestent w Dr. BisEKZ.
Preis 3 fl.

Zn haben in der Ordinations- Anitait 
fur 1498 66 0

GescUecUts > KranUieiten
▼on

M E D .  D R .  B I S E N Z ,
M itglied der med. FacultSt, 

W len , S ta d t, G o n zag ag asse  7
(Budolfsplatz), Yorruglioh werden 
die schembar unheilbsren Falle voc 
geschwachter Manneskraft geheilt.

Anch wird dnroh Correspon- 
den* behandelt and werden Medica- 
mente beaorgt. D r. B il ma * urde 
dnroh die Ernennnng zui U-]yer 
sitkts-Professor h. ansgeze ohnet.

▼ W' W -'

Galicyjski Bank kredytowy
we Lwowie,

przy u l i cy  J a g i e l l o ń s k i e j  1. 3, 
w yd aje  następujące

A S Y G N A T Y  K A S O W E

4 1
4

procent, płatne w 6 0  dni po wypowiedzeniu. 
3 051 V w 5)

Lwów dnia 1. stycznia 1884 r. H96 22 -9

3 D 3 r r e 3 s c 3 s i -1rrodnik nie będzie opłacony).

K A N T O J t  W Y M I A N Y
a  1 .  ® p r a y .w \

Akcyjnego Bannu Hipotecznego
k u p u j e  i  s p r z t s d u i e

wszystkie efekta i monety
pod w arunkam i aajprsystępniejtKemi

5 ° |o  L i s t y  h i p o t e o z  n  a i
jako też

5°|0 Premiowane listy hipoteczne,
które według prawa z dnia 1. lipca 1868 (Dz. P . P . 38 Nr. 93) 
i najwv: postan. z dnia 17. grndnia 1871, Jaogą być nSyf-e
do lokowania kapitałów funduszowych papilarnych, kaucji m ałżeń­

skich, wojskowych, n* kaucje słnżbowe i wadja,
s ą  w  t y m  k a n t o r a  d ®  n a b y c i a .

Dfe- Wszystk polecenia s prowiacjf wykonają się beszwfc 
Minie p c kursie dziennym  bez doliczenia prowizj*. 14S2 45 -o

Z a J k r ł a d .  T 7 ś r o d . o l e c z r L f . c z 3 r

F R A N C I S Z K A  M E D W E J A
w  Z a w a ł o w i e ,  

otwarty od dnia 1. maja b. r., 1741 9-°
położony w o li ,ioy Szwajcarskiej, przyjmuje ylko za porozumieniem liato- 
wnem i poleca^ wczesne wiosenne kuracje. Zakład ma sm-he, wesołe pokoje, 
ogrzewalne łazienki z wentylacją, i rzynię parową i parnię Riklego, tnsze 
zimne i gorące, kryte choaniki, duży lesisty park, salon do zabaw i t. p. 

i własną wyborowa kuchnię. Poczta w miejscu, stacja Halicz.

T  A P ]  S T Y

■w w ielliim  w;sr;borze i tan.!©
poleca magazyn 1872 3 - 0

i  mfpoifca i  CzeraiowcacŁ
Tapetowanie obejmuje i ręczy za wzorowe wykonanie.

Wzory i  koszton sy wyseła na życzenie.

HE. 1 . B O T T E H
dyplomowany inżynier, b. docent politech. w Zurychu 

Eeilin. S. W. Kóniggratzerstrasse 97,
przyjmuje poszukiwanie i spieniężenie patentów wynalazczych we wszy- 
kich krajach, utrzym anie patentów w mocy przez zapłacenie taks, prze­
prowadzenie dowodów wykonania, zastępstwo w procesach patentowych, 
p u y  deponowania m arek fabrycznych, -zorów  i modeli, wydanie spra 
wozdań w sprawach naruszenia patentów, jakoteż kontraktów  tyczą­

cych się spriedaży patentów i udzielenia licencyj.
D la umożliwienia korespondencji w języku polskim oznacza się 

p. i Iwokata krajowego d ra  Józefa Czeszera we Lwowie ulica T eatralna 
1. 7. jako doradcę prawnego. 1869 3—1

• •

ZAPALENIE OSKRZELI, KASZEL, KATa RY
KATARY  ̂ p i e r s io w e , SUCHOTY, Astmy

Leczą się szybko i z pewnym skutkiem przez użycie

K R O PEI LIW O N SKIC H
(GOUTTES LIYONIENNE;

Z  Kreozotu drzewa bukowego, Smoły Korwegskiej # Balsamu Tólutańskiego
P* t r o u e t t e - p k r r e t

Jest to środek niezawodny, lecząjy radykalnie wszelkie słabości organów 
oddechowych, zalecany przez znakomii lei lekarskit jako jedynie skul eczny 
Jedyny który nie tylko nie utrudza żołądka, le go jeszcze wz— m ia i obudzą 
ape yt. Dwie krople rano i wiec:;o. jm wystarczają do pokonania chorób 
p arsiiwych w najsilniejszych objawach.

Skład główny: TROUETTE-PERRET, 165, ulloa Saint-Antelne, w PARYŻU
i w głównych aptekach. — Dla uniknienia iałszerstw 

wymagać należy Stęmpel francuskiego Rztjdu na każdym flakonie.

We J wowie w aptękauh pp. Mikoluscha i Krzyżanowskiego; w Czernic acooh 
w aptece p. Golichowskiego. 15d3 12- 1

Niezbędne dla przemysłu domowego kobiet.
Najnowsza i najpraktyczniejsza ułatwiona metoda

krojb suit en damskich i dziecinny cl
Z  z a ł ą c z e n i e m  p r z e s z ł o  3 0 0  f i g a r  w  r y a u n k u .

W yd an ie 8m e

»;v;: hi-.;

'A M
m & m

Główna wygrana 
ewent. 

500.000 mark.

Wygrane
g w a r a n t u j e

Państwo.

Oznajmienie 
szczęścia.

Z a p r o s z e ń '  e  d o  u d z i a ł u

w szansach wygrania
i  w wielkiej przez państwo Hamburg gwarantowanej loterji pieniężnej,

w której

9 m ilionów 620.100 m ark
z pewnością w*"rane byó muszą.

Vygrane tej korzystnej lo*erji pieniężnej, która wedłng plann tylko 100.000 
losów zawier są następnjące, mianowicie:

N a jw y ż sz a  w y g ra n a  wynosi ewent. 5 0 0 .000  m ark .

1 wygrana po 
* wygrane po
1 wygrana po 
ł  wygrana po
2 wygrane po
1 wygrana po
2 wygrane po 
1 wygrana po 
6 wygra, po
3 wy gran. io

26 w y  gran. po 
66 wygran. po 

106 wygran. po

Premja 300.000 mark
200.000
100.000
90.000
80.000
70.000
60.000 
60.000
30.000 
20 000
16.000 
10.000
6.000

mark 263 wygran. po 2000 mark
» 6 wygrar po 1600 „
B 616 wygri 1 po 1000 „
n 1036 wygran. po 600 „
n 60 wygran po 200 „
B 63 wygran. po 160 „
B 29020 wygran. po 146 ,
B 3450 wygran. po 124 .
B 90 wygran. po 100 ,
n 3960 wygran. >0 94 n
B 3960 wygran. po 67 ,
» 3960 wygran. po

4 0  » ,
B 3950 wygran. po 20 mark

mark itd. itd. ogrółem 60.600 wybranych
te wygrane przycnoazą w kilka miesiącach w 7. oddziałach do stanowczego 
roz trzygnięcia.

P ie rw sze  ciągnienie jest urzędownie ustanowione na

11. i 12- czerwca Tc- x-
i kosztuje na to :

C ały  lo s  oryginalny tylko 3 zlr. 60  ct.
P ó l losu  oryginalnego ty |k 0 i  z ir. go  ct.
C w lere lo su  oryginalnego tylko 9 0  ct.

Te przez państwo gwarantowane losy oryginalne, (żadne zakazane pro­
mesy) rozsełają się zr frank1 ffar ) przesyłką gotówki do najdalszych okolic.

Każdy odział biorący dostaje wzaz z oryginalnym losem także herbem 
państwa opatrzony pUn gry oryginalny gratis, a po każdorazowem ciągnieniu, 
natychmiast urzędową li itę ciągnień bez zawezwania.

Wypłata i rozsełka pieniędzy wygranych następuje przezemnie 
-rpro.i interesantom natychmiast i pod n większą dyskrecją.

Każde zamówienia można pojedynczo i pomooą przekazu poczto­
wego uskutecznić, albo za pomocą rekomendowanego lista.

Uprasza się z zleceniami ze względu na blizkie ciągnienie 
udawać się 1837 4—C

do dnia 11. czerw ca b. r.
z zaufaniem do

Ssim/Liela, SecTszBoł̂ er sem.,
Bankiera i właściciela kantoru wekslowego w HAMBURGU.

KSAWEREGO GŁ0DZ1SSMEG0.
Taks sama metoda tego samego autora:

kroju bielizny damskiej, męskiej i dziecięcej
z załączeniem albumu obejmującego 264 figur. 1- 39 9 - 0

W ydanie ls z e .
metody te uzyskał autor pate..ta wynalazków w Paryżu, Brukseli i ian>cli 

stolicach, oraz odznaczony został dyp.nmem zasługi na wystawie w Moskwie. 
Cena metody kroju sukiei z rysaul .m i 4 złr. jO  ot. Linijki geometrycznej ułatwia­
ją j bardzo naukę rysunku 1 złr. 50  ct. Nauki kroju i szvcia g złr. Metoda kroją 

bielizny z rysunkami 2 zł. 50  ct.
B liższe objaśnienia z a w a n e  są w broszurce, którą n... żądanie przesyła

się  bezpłatnie fran<*o.
ńdrr-oowaó należy listy ab karty korespondencyjne, albo też ustnie się zgłaszać: 
L w ów . u lica  Kopernika I. 7, do m agazynu sukien  m ęskieh  pod firmą: 
F. G todziński, oraz w  szk o le  podług w y:' -zm ien ion ych  m etod, R ynek 1. 43.

KEF I r t  -  KAPIR!
odżywiająco - leczniczy napój G ó ra li  K a n k a z k lo h ,  wyrabiany 
z mleka krowiego .a pomocą grzybka K e f i r ó w  “ g o ,  uży­
wany jest przez \ ielu lekarzy jako zbaw: enny środek w choro­
bach płuc (suchot),, przewlekłym katarze żołądka i ktaiek, osła­
bień: i wycieńczeniu sił, a także w kaszlu, rachityzmie, niedo-
krewności, bladaczce, rozdrażnieniu nerwów, skrofułach i t. p.

Pierwszy i »dyny w kraju wyrób i główny skład

prawdziwego i niefałszewanep Kap
po ceni-e 3 6  c n t .  za kaszkę 

w laboraicrjum chemicznem i w głównyn składzie perfum kn4me- 
łyków, przybot ów toaletowych, mydeł i  wód pachnących

T E F *  Y
obecn ie

ALEKSANDRA SZUSTOW
L y y O y c j  W n ł o w H  1 ( 5 .

l  Y A G .a . Dla wygody Szanownej P. T. Publiczności K a p ir  
sprzedawanym Dędzie w a p te k a o h  i w P a w ilo n ie  w  O- 
PTOdzie Poj( z u io k im , a osobny w tym celu sprowadzony 
a p a r a t  o h lo d z ą o y  utrzymywać będzie równomierną tem ­
peraturę napoju K u p lro w eg o . 1803 6 6

Ekspedycja uskutecznia się na prowincję odwrotną pocztą.

y  f  1  1  0 ' y  y T r r

i > i a  f z a s - e i '

L U B I E Ń
Zakład kąpielowy siarczany,

oddalony od Lwowa trzy mile, jedną od Gródka stacji 
kolei Karola Ludwika i tyleż od Szczerca stacji kolei 

Arcyksięcia Albreohta.

Początek sezonu kąpielowego dnia 25. ma a.
Wśród 30 morgowego parku okolony pię netu spacerami 

i kląbami kwiatów rozłożony jest aakł*c Źródło liud ika, 
jedno z najsilniejszych znanych siarczanych;" doótarczi w d y  ns 
1000 kąpieli dziennie. Dom łaziebny z 50 gabinetami, a 100 
wannami, nowym aparatem  do ogrzewani* wody i rowo urzą 
deoną łaźnią parową. — Jedenaście domów mieszkalny-h o stu 
kilkudziesięciu pbkojach zupełnie urządzonych. — Dwie restau­
racje. — Mleczarnia w z kh L»ie. - — Łazienki na rzece Were 
szctycy, osobne dla kob'». i mężczyzr — Sklepy w saki idzie 
i po za zakładem. — Telegraf i poc 4 w miejscu. — Stała 
muzyka zakładowa. — lala balowa, pokoje dla gier towarzyskich, 
czytelnia gazet i książ r, fortepian. — Kaplica. — Włościanie 
odnajmują znaczną ilość pokoi.

Od 100 lat blisko odwidzsny przez chorysh zakład, okazał 
»ę skutecznym w różnych formach reumatyzmu i dny. w po- 
rażeni ch, niedowładach i osłabieni ch mięśm; w cierpieniach

I f c - T a l c ł a f i e E o

tiSIĘGARNI J. A PELAdA (H. Uzerneg ) w Rzeszowie
wyszły i są dc nabycia:

Cybulski W., Rejestra ekonomiczne
wydanie 8me poprawne na pięknym papierze w trw ałej opraw.e.

C en  2  z lr. 50  cnt,

Bobrecł-i J., Rejestra lasowe,
wydanie 3cie poprawne z uwzględnieniem nowych m iar i wag.

C ena 1 z l r  2 0  cn t. 1868 3 — 8

W tejże księgarni są do nabyc ia : 
a) Dzienniki robocizny większe i m ri“jsze, b) Dziennik pieniężny, przych: Ju  i roz­
chodu, 1) Raporta tygodniowe, d) Ruporta dzienne, e) Raport" lasowe, f) Raporta 
ozynn-sci gospodarczej, g) i ygnarjusze, h) Kwitarjasze, i) Dziennik wydaw. 

obrosow, k) książeczki dla czei*dzi folwarcznej,

o r a z  w s z e l k i e  i n n e  d r u k i  g o s p o d a r s k i e .

11  S E  _

newralgicznych, o^irzodzeniach zołzowych, w różnyrh obrzę­
kach po złamaniach, zwichri' niach i zapaleniach kości, w 
obrzękach po zapaleniach niektórych organów wewnętrznych, 
wreszcie w rozlici aych postaciach chorób skórnych i w kile 
ustrojowej.

'odki lecznicze: Kąpiele Siarozane, wodne, mułowe, 
kąpiele borowinowe, łaźnia parowa, tusze, kąpiele rze- 
ozne, leczenie elektrycznością i t. d.

Od 25. maja do 20. czerwca i od 20. sierpnia do konci. 
września, mieszkania i kąpiele po cenach zniżonych. — Biedni 
posiadający wiarogodne świadectwo ubóstw a, doznają w tym 
czasie wszelkich uwzględnień.

Na rok bieżący poczyniono ulepszenia tak  w domn łazie- 
bnym jak mieszkaniach i t. d.

Marz mm i i i  Dr. Stanisław Jena.
Zamówień.* 

śnień udziela:
na mieszkauia przyjmuje bliższych wyja- 

1775 6— 0

Zarząd zakładu zdrojowego w  Lub>eniu. *

J A N  I H N A T O W I C Z
Fabryka w e  L w o w ie  u lica K opernika 1. 3. F ilia  p rzy  u licy  H ali­

ckiej n ap rzec iw  B alłabana i w  K rakow ie S u k ien n ice  1. 20.
F o 1 e o a :

I T I G - E E T I ł T - ^ .
Po długiem doświadczeniu udało ni się wynaleźć wyborny środek do la- 
tychmiastowego farbowania włoiów na trwały i piękny kolor czarny lab 
oiemny; jest on zupełnie nie izkodliwy i w zastosowaniu bardzo pros 1 —

Cena 1 złr.

Ś r o d k i  d o  w y w a b i a n i a  p l a m :
O d alln a , wywabia plamy z kurzu, notu, tłuszczu, piwa, m’eka, pleśni 
i t. p. 35 ont. — Benzolina,wywabia plamy tłu te, nokestowe i maziowe 
20 i 30 cnt. — E lil in a . wy wabia plamy z farb od podłog , flakon 25 cnt.— M 
la w e lln a , wywabia plamy owocowe „ z wina czerwoneg., flakon 20 cnt.— 

O k salln a , wy abia plamy powstałe z rdzy, krwi i atramentu.

ZnaKomite czernidio glicerynowe
paohnąoe do obnwia, daje piękny połysk, miękozy kórę chroni od pę­

kania, pudell-o po 10 i 20 cnt

Smarowidło litewskie
do obuwia i skór, miękczy sk-.rę, czyni ją  nieprzemakalny i trwałą pu­

dełko po 50 ont. i 1 złr.

Atrament czarny kampeszowy
nie pleśnieje, nie osadza się, piór nie psuje, jest zawsze czarny i płynny zu­

pełnie nieszkodliwy, flaszuczka po cnt. 10, 17, 25, 30 1 60.
Atram ent n ieb iesk i, fio le tow y , z ie lon y , czerw on y  flaszka 10 i 16 cnt.

F a r b y  do  stem pli
niebieska, fioletowa, czerwona, ozarna, flaszeczka po 15 on'

Powyższe wyroby zostały wyszczególnione pięcioma 
medalami zasługi. i4pp i6_ 0

w l i r n s z i'i7 T i
i redaktor odpowiedzialny: J ó z e f  L a s k o w n i c k i , Papier z fabryki czelańskinj. L ^ -u k a ru ia  we Lwow’e.


